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E. Gierek
przyjął

B. McCormicka
21 bm. I sekretarz KC

PZPR Edward Gierek przy­
jął przebywającego w Polsce

prezydenta International
Harvester Oo., przewodni­
czącego sekcji amerykańskiej
Polsko-Amerykańskiej Rady
Gospodarczej — Brooksa
McCormicka. Omówiono do­
tychczasowy pomyślny roz­
wój stosunków gospodar­
czych między Polską i USA
oraz możliwości dalszego roz­
szerzania kooperacji przed­
siębiorstw przemysłowych
obydwu krajów.

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ!

Krakowska
ORGAN KW POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ

W105 rocznicę urodzin W. Lenina j Glówns zadania handlu w II kwartale

W^JJOjjęznicjjjkfadu PRL —ZSRR

Przi/iaźń - pomoc - braterstwo
Uroczyste posiedzenie w Krakowie

(Inf. wł.) W przeddzień
wiekopomnego zwycięstwa
nad hitlerowskimi Niemcami,
w dniach poprzedzających
bezpośrednio szturm Berlina,
kiedy nie wygasły jeszcze
zgliszcza na umęczonej, a

już oddychającej pierwszymi
dniami wolności ziemi pols­
kiej, przedstawiciele odrodzo­
nej Polski i Związku Socja­
listycznych Republik Ra­
dzieckich podpisali w Mos­
kwie 21 kwietnia 1945 Układ

o Przyjaźni, Pomocy Wzaje­
mnej i Współpracy Powojen­
nej.

Wczoraj w 30 rocznicę tych
historycznych wydarzeń, ze­
brały się na uroczystym po­
siedzeniu Wojewódzki i Kra­
kowski Komitet Frontu Jed­
ności Narodu oraz Zarząd
Wojewódzki Towarzystwa
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej,
którego przewodniczący, II
sekretarz KW PZPR Andrzej
Czyż w obszernym przemó-

wieniu przypomniał znacze­
nie historycznego układu i

bliskie, serdeczne więzi łą­
czące nasze narody.

Na uroczystość przybyli
członkowie Egzekutywy KW

'

PZPR z I sekretarzem Józe­
fem Klasą, konsul generalny
ZSRR w Krakowie Iwan An-

drejewicz Korczma wraz »

konsulami Michałem Aleksie-

jewiczem Nowiczkowem i

Anatolijem Michajłowiczem
(DALSZY CIĄG NA STR. 2)

historii

Obraca koło Cel: lepsze zaspokojenie
potrzeb społeczeństwa

W. I. Lenin w Moskwie podczas Święta 1 Maja w 1919
Fot. — Archiwum

„Sq ludzie, których znaczenie nie daje się wypo­
wiedzieć ludzkim językiem, którzy, jak gdyby poru­
szając jakąś dźwignię, naginali historię w swoją
stronę... Lenin w polityce jest wielkim, lecz jedno­
cześnie realnym, ziemskim, prawdziwym człowiekiem.
Taki prosty, miły, serdeczny, zwykły rosyjski człowiek,
a nagle dostrzegamy jego wielką postać, która nas

przejmuje trwogą I robi nam się nieswojo. Ogarnia
nas niepokój na widok tego wielkiego człowieka,
który na naszej planecie obraca koło historii tak,
jak zapragnie..."

— Tak mówił o Włodzimierzu Iljiczu w 50 rocznicę
jego urodzin MAKSYM GORKI. Takim prostym, ser­
decznym człowiekiem utrwalił się również w pamięci
Polaków, którzy mieli z nim bezpośrednią styczność.

„Lenin... w obcowaniu z ludźmi był raczej czło­
wiekiem wesołym, pełnym śmiechu i żywości. Gdy
spotykał się z faktem, który był całkowicie sprzecz­
ny z jego światopoglądem, niekoniecznie się za­
raz oburzał, częściej — wkładał duże palce u rąk w pa­
chy kamizelki i. wesoło się zaśmiewał...” (ze wspomnień
KAZIMIERZA CZAPIŃSKIEGO).

(DOKOŃCZENIE NA STR. 3) ■

WARSZAWA (PAP)
Chłonność naszego rynku, wyrażająca się rosną­

cym popytem na wszystkie prawie towary, sta­
wia handel i producentów wobec konieczności
lepszego współdziałania i zespalania interesów
w imię potrzeb społeczeństwa. Pełne wykonanie
planowanych na br. wyższych dostaw towaro­
wych i rozliczenia się z tego obowiązku w skali
roku, nie jest już obecnie zadowalającym kry­
terium oceny wykonania zadań przemysłu wo­
bec rynku.

Warunkiem pomyślnego sprostania tym obo­
wiązkom jest pełne respektowanie wszystkich
elementów umów zawieranych z handlem, a

więc terminowości dostaw, pełnej zgodności pod
względem asortymentów oraz przestrzegania
wymogów nowoczesności i jakości produkcji. Na
te sprawy handel reaguje obecnie bardziej ka­
tegorycznie, musi bowiem dostosować poziom
swej pracy do wyższych wymagań rynku.

Organizacje handlowe nie ograniczają się do
przekazania resortom przemysłowym wykazów
pożądanych artykułów z dodatkowej produkcji.
Również w codziennych kontaktach będą one eg­
zekwować towary zgodnie ze zgłoszonymi po­
trzebami i oddziaływać na trafny dobór artyku­
łów. Z równą konsekwencją dąży się też do u-

zyskania — w pełnej ilości 1 wyborze — zapo­
wiadanych na br. towarów nowych i zmoderni­
zowanych.

Chodzi o to, aby dostarczane nowości znalazły
się na rynku w ilościach widocznych i mogły
byó stale sprzedawane w wytypowanych skle­
pach, a także — aby były to nowości zasługują­
ce w pełni na to miano 1 odpowiadające najpil­
niejszym potrzebom. Żaden producent nie może
samowolnie odstępować od zawartych z handlem
umów. Wywiązywanie się z przyjętych na sie­
bie zobowiązań — to podstawowe zadanie wszy­
stkich przedsiębiorstw, produkujących na rynek.

Mając obowiązek troski o jakość artykułów
rynkowych — mimo kłopotów z zapewnieniem
odpowiednich dostaw — handel rozszerza syste­
matycznie zakres odbioru jakościowego towarów
z przemysłu i zaostrza ich kontrolę. Ta bariera
ma przeciwdziałać przenikaniu do sklepów nie­
odpowiednich wyrobów, a także wpływać na ra­
cjonalną gospodarkę surowcami i pracę ludzką.

Wśród przedsięwzięć podejmowanych dla umo­
cnienia równowagi pięniężno-rynkowej coraz

większego znaczenia nabiera intensyfikacja u-

sług. W tej dziedzinie potrzebne są wprawdzie
znaczne Inwestycje, ale też i usprawnienia or-

(DOKONCZENIE NA STR. 2)

Uroczyste posiedzenie.

A Dni Kultury Radzieckiej

W/, w' 'i
Yr

w Krakowie

Delegacja
radziecka

przybywa do Krakowa

Goszcząca od kilku dni
w Polsce, z okazji trwają­
cych u nas Dni Kultury
Radzieckiej, 12-osobowa
delegacja partyjno-rządo-
wa ZSRR przybędzie w

dniu dzisiejszym do Kra­
kowa. Na czele delegacji
stoi Wasilij F. Kucharski,
wiceminister kultury ZSRR.

Goście radzieccy zwiedzą
Muzeum Martyrologii w O-
święcimiu a w godzinach
popołudniowych wezmą u-

dział w wielkiej manifesta­
cji — w uroczystym zgro­
madzeniu członków partii
— pod pomnikiem Włodzi­
mierza Lenina w Nowej
Hucie.

ŁiI
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Zakończenie

sympozjum w Rzymie
Członek kierownictwa Wło­

skiej Partii Komunistycznej,
Giorgio Amendola, dokonał
21 bm. na konferencji praso­
wej podsumowania sympo­
zjum partii komunistycznych i

robotniczych Europy, które w

dniach 19—20 bm. obradowa­
ło w Rzymie. Jak głosi komu­
nikat końcowy, szeroka i po­
głębiona dyskusja — pozwo­
liła dokonać wymiany poglą­
dów na obecny stan współ­
pracy gospodarczej w Euro­
pie.

Europejska
konferencja nuklearna

W poniedziałek w Paryżu
premier Jacąues Chirac do­
konał otwarcia pierwszej eu­
ropejskiej konferencji nu­
klearnej. Bierze w niej u-

dział blisko 3 tysiące nau­
kowców, inżynierów i techni­
kówz47krajów—wtym
z 6 państw — producentów
ropy naftowej oraz z 19 kra­
jów trzeciego świata. Konfe­
rencja zwołana została z ini­
cjatywy niedawno powstałe­
go Europejskiego Stowarzy­
szenia Nuklearnego,
grupuje 15 krajowych
rzyszeń nuklearnych
chodniej Europy.

Na czele delegacji polskiej
stoi przewodniczący Pań­
stwowej Rady d/s Wykorzy­
stania Energii Jądrowej Sta­
nisław Andrzejewski.

które
stowa-

z za-

Na cztery dni przed planowanym terminem w

Hucie im. Lenina zakończono remont najwięk­
szego w naszym hutnictwie wielkiego pieca nr 5,
o pojemności 2 tys. m. sześć.

Przy tej wielkiej operacji technicznej trwają­
cej bez przerwy przez 43 dni pracowało ponad
2 tya. ludzi z brygad generalnego wykonawcy —

Śląskiego Hutniczego Przedsiębiorstwa Remon­
towego oraz Zakładu Remontów Hutniczych Hu­
ty im. Lenina, „Elektromontażu” Nowa Huta,
„Termoizolacjl” 1 służb własnych krakowskiego
kombinatu.

Po raz pierwszy w naszym hutnictwie zasto­
sowano wiele nowoczesnych metod i rozwiązań
technicznych, które pozwoliły w połączeniu z no­
woczesną organizacją pracy i ofiarnością wyko­
nawców skrócić czas remontu.

List A. Sadata do L. Breżniewa

Sekretarz generalny KC KPZR Leonid Breżniew wraz z mini­
strem spraw zagranicznych ZSRR Andriejem Gromyką — przy­
jęli wicepremiera i ministra. spraw zagranicznych ARE Ismaila
Fahmi.

I. Fahmi przekazał L. Breżniewowi list od prezydenta Egiptu
Anwara Sadata. W toku rozmowy, która upłynęła w przyjaciel­
skiej atmosferze, dokonano wymiany poglądów na temat sto­
sunków dwustronnych 1 niektórych problemów międzynarodo­
wych.

przed-20 bm. na stadionie 1 Maja w Lizbonie odbył się wiec

wyborczy Portugalskiej Partii Socjalistycznej. W wiecu wziął
udział przywódca tej partii — Marlo Soarcs (z prawej).

CAF — UPI — telefoto

W RS P zakończono siewy

Spółdzielcy przejmują
pod uprawę

nie wykorzystaną ziemię
(Inf. wł.) W Krakowskiem ma­

my 34 Rolnicze Spółdzielnie Pro­
dukcyjne. Dwie z nich w Witko-
wicach (pow. nowosądecki) i Bu­
lowicach (pow. oświęcimski) po­
wstały w ostatnim czasie. W

spółdzielniach tych mieszkają i

pracują 783 rodziny, najwięcej
w Inwałdzie, Libertowie, Przeci­
szowie, Dankowicach, Łodygowi­
cach i Majkowicach. Wczoraj na

IV Sesji Rady Wojewódzkiego
Związku Rolniczych Spółdzielni
Produkcyjnych oceniono wyniki
poszczególnych spółdzielni i za­
twierdzono plan Rady na rok

przyszły.

Efekty gospodarcze Spółdziel­
ni są coraz lepsze. Nawożenie przejęły 140 ha ziemi od rolni-

sięga przeciętnie 229 q NPK na ków tytułem wykupu, lub za

1 ha, a plony zbóż przyniosły w renty. (km)

-22Ś2ŁTRYBUNA
Po meczu Polska —Wlochy
j-\rzyznam szczerze, te nie tyle mnie zdenerwował co

zmusił do refleksji tytuł w „Gazecie” z relacji meczu
■“ Włochy — Polska. Brzmiał on: „Kibice obu stron roz­
czarowani”. Nie chcę analizować przebiegu meczu, niewyko­
rzystanych szans, formy naszych reprezentantów itp. Mecz
oglądał prawic każdy Polak, stąd też każdy miał możli­
wość konfrontacji własnych oczekiwań i przepowiedni z

końcowym wynikiem. Mnie osobiście mecz . > podobał i nie
uważam by zespół polski nas, kibiców zawiódł. Oczywiście,
że chciałbym, podobnie jak miliony Polaków, by drużyna
nasza przywiozła z Rzymu nie 1 a 2 punkty. 1 tutaj właś­
nie owo zastrzeżenie do tytułu w ki- —-------

odwoływać się do starszego
przypomnieć miejsce polskiej
piłkarstwie.

Jeszcze przed paru laty w

Włosi nie mielibyśmy wiele

„Gazecie”. Nie muszę

czy średniego pokolenia by
piłki nożnej w światowym

meczu z taką drużyną jak
____

do powiedzenia. Tymczasem.
w Rzymie byliśmy równorzędnymi partnerami. Rozumiem
intencje dziennikarza, który chciałby zwycięstwa. Tak ro­
zumuje tysiące polskich, kibiców. Chcą byśmy byli pierwsi,
najlepsi. Ale moi drodzy, tak myślą kibice we wszystkich
krajach. Przesadnie wielki apetyt też nie wychodzi czło­
wiekowi na zdrowie. Sukces polskiej piłki nożnej w ostat­
nich latach jest bezsporny, umiejmy się więc cieszyć także
z remisu.

ZBIGNIEW W. — Kraków
(nazwisko i adres znane redakcji)

ub. roku 30,3 ą i ha (najlepsze
były w Rzędowicach, Starej Wsi
i w Malcu).

— Jak przebiegają prace wio­
senne? — spytałam przewodni­
czącego Zarządu Rady WZ RSP
Stanisława Śliwę.

Zboże zasialiśmy prawie na

całym obszarze przeznaczonym
pod siewy wiosenne (320 ha), u-

dało się to zrobić w

dzięki wysiłkom ludzi,
wykorzystywali każdą
lepszej pogody, pomógł nam tak­
że dobry sprzęt.

Bo warto podkreślić fakt, że w

I kwartale br. spółdzielnie pro­
dukcyjne woj. krakowskiego

Czy istnieją
cywilizacje

poza Ziemią?
KATOWICE (PAP)

21 bm. w Uniwersytecie Śląskim odbyła się
konferencja naukowa poświęcona rozważa­
niom na temat możliwości występowania cy­
wilizacji technicznych poza Ziemią i nawią­
zania z nimi łączności przez mieszkańców na­
szej planety. Sesja zgromadziła naukowców,
studentów i dziesiątki ludzi różnych zawo­
dów oraz młodzieży z różnych regionów kra­
ju, pasjonujących się tą tematyką.

Przedstawione zostały: historia dotychcza­
sowych dyskusji i badań naukowych na świę­
cie, dotyczących problemu łączności z ew. cy­
wilizacjami pozaziemskimi, problematyka po­
szukiwań pozaziemskich kultur technicznych,
warunki występowania życia i istot inteli­
gentnych poza naszą planetą oraz zagadnienia
kodów międzycywilizacyjnych. Zaprezento­
wali je naukowcy z Warszawy, Uniwersyte­
tu w Lublinie i z katowickiego Oddziału Pol­
skiego Towarzystwa Astronautycznego, przed­
stawiono też referat przygotowany przez prof.
dr Rudolfa Peszka i Czechosłowackiej Aka­
demii jk Fradzih

(Inf. wł.) Wczoraj w Klu­
bie Literatów odbyło się
spotkanie radzieckich gl pol­
skich pisarzy. Wśród przed­
stawicieli radzieckich litera­
tów byli m. in.: Georgij Mar­
ków — prozaik, I sekretarz

Związku Pisarzy ZSRR, Oleg
Szespinskij — poeta — se­
kretarz Związku Pisarzy
ZSRR, Eugeniusz Jewtuszen-
ko — poeta, Aleksander Mi-

chajłow, krytyk i prozaik,

Wiktor Borysow — tłumacz

literatury polskiej.
Delegacja pisarzy radziec­

kich oraz artyści estradowi

Kraju Rad złożyli wczoraj
kwiaty pod Pomnikiem
nina w Nowej Hucie.

Le-

ni symp*.
Krakowie nad pro-
współczesnej insce-
z punktu widzenia
oraz aktora. Pod-
m. in., że sprzecz-

„interesaml”
*

ra-

re-

Jak Informowaliśmy —

dzieccy i polscy aktorzy,
żyserzy oraz krytycy teatral-

ni dyskutowali
zjum w

blemami

nizacji
reżysera
kreślano
ność między
aktora i reżysera jest pozor*
na, bowiem najczęściej wyą
bitne kreacje aktorskie pow-
stają w wielkich insceniza-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

WIETNAM POŁUDNIOWY

Szef reżimu sajgońskiego, Thieu

podał się do dymisji
Oświadczenie TRR RWP ♦

WARSZAWA (PAP)
£ Prezydent reżimu sajgońskiego Nguyen

Van Thieu złożył w poniedziałek rezygnację ze

swego urzędu. Zgodnie z konstytucją, funkcję
szefa państwa będzie pełnił wiceprezydent Tran
Van Huong.

Q Delegacja TRR RWP na rozmowy w Celle
Saint-Cloud opublikowała oświadczenie w zwią­
zku z dymisją Thieu. W oświadczeniu stwierdza

się, że celem uregulowania obecnej sytuacji w

Wietnamie Południowym Stany Zjednoczone
muszą wycofać stamtąd personel wojskowy.
Drugim niezbędnym warunkiem jest odejście
z areny politycznej wszystkich polityków zwią­
zanych z Thieu i utworzenie rządu, który rze­
czywiście dążyłby do pokoju, niepodległości,
zgody narodowej i realizowałby porozumienie
paryskie.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

nie tylko
kwiatek

terminie

którzy
chwilę

Dla Ewy

A może by zwiedzać hałaśliwe wielkie euro­
pejskie stolice bez szkody dla wrażliwych uszu?

CAF — Politikens

Na świniobicic
(Inf. wł.) Chcąc uatrakcyjnić wypoczynek so­

botnio-niedzielny, zwłaszcza w tych tygodniach,
gdy świat pracy korzysta z wolnych sobót —

żywiecka placówka „Orbisu” proponuje zało­
gom zakładów produkcyjnych 2 dni bogatego
programu z główną atrakcją: świniobiciem po­
łączonym z degustacją piwa.

Swiniobicia odbywać się będą w lokalach ga­
stronomicznych w Rajczy, Ujsołach i Węgier­
skiej Gćrcs, Najbliższe — u> dniach 26—27 bm.
/ ' ■ &-l>)

Ewakuacja obywateli USA

Wietnam Południowy — oddziały sił wyzwoleń­
czych. CAF — VNA

Aby limanowiankom żyło się lepiej

(Inf. wł.) „Brzydsza” połowa mieszkańców Limanowej, posta­
nowiła Międzynarodowy Rok Kobiet uczcić zwiększonym wy­
siłkiem społecznym na rzecz budowy i rozbudowy obiektów so­
cjalnych i handlowych, których działalność wpłynęłaby na po­
prawę warunków życia pracujących limanowianek. Podjęto w.ięc
decyzję budowy żłobka przy ul. Zygmunta Augusta, rozbudowy
(o 60 nowych miejsc) Przedszkola nr 1 i uruchomienia drugiej
takiej placówki w Sowlinach, wybudowania przez WPTO pa­
wilonu handlowego „Wszystko dla dzieci" oraz objęcia fachową
opieką instruktażową dzieci i młodzieży przez Klub Sportowy
Limanoyia.

Aktualnie opracowywana jest dokumentacja rozbudowy Przed­
szkola nr 1 oraz załatwia się formalności związane z wykupnem’
przyległego terenu z przeznaczeniem go na plac zabaw i re-,

kreacji.
W podobnej fazie są prace dotyczące budowy pawilonu han-

dlowego „wszystko dla dzieci”.
Tym chlubnym inicjatywom patronują władze polityczne I

administracyjne miasta i powiatu — a w realizacji dzieła wezmą
udział wszyscy limanowianie. (jot-ka)

Wczasy FWP

dla 700 tysięcy
Wyższe stawki żywieniowe ♦ Dania do wyboru

♦ Wczasy specjalistyczne ♦ Urlopy za granicą

(INF. WŁ.) Blisko 700 tys- osób
skorzysta w tym roku z wypo­
czynku organizowanego przez
Fundusz Wczasów Pracowni­
czych. Zapotrzebowanie na

wczasy jest nadal olbrzymie,
niestety zbyt szczupła baza FW P
uniemożliwia przyjęcie więk­
szej ilości osób. W tym sezonie
baza FWP zwiększy się tylko
o dom profilaktyczno-wczasowy
w Kołobrzegu i dwa hotele w

Krynicy Morskiej.
Aby maksymalnie zwiększyć

ilość miejsc, FWP m. in. uru­
chamia już na wiosnę niektóre
obiekty nad morzem, organizu­
je wczasy w oparciu o kwatery
prywatne. Naczelnym zadaniem
FWP jest podniesienie standar­
du usług. Na poprawę wyposa­
żenia domów wczasowych, świe-
tli« | klubów przeznaczono 63

min zł, od 1 stycznia br. podnie­
siono stawki żywieniowe, co

pozwoli na poprawę jakości
posiłków. W ośmiu okręgach
wczasowych stołówki prowadzą
dania do wyboru, a także dania

dietetyczne i regionalne. Ws

wszystkich domach wczasowych
obowiązuje zasada podawani*
dzieciom 4-go posiłku.

Coraz większą popularnością
cieszą się wczasy specjalistycz­
ne. Czyni się starania o zwięk­

szenie ilości miejsc na wczasach'
dla „osób z nadwagą” (w Jura­
cie), okręg FWP w Bielsku-Bia­
łej znany z wielu ciekawych
inicjatyw — wprowadza
nowe formy: wczasy dla

starszych, dla „łazęgów
skich” (bazą będzie Żabnica'
Wielka w pow. żywieckim) oraz

(DOKOŃCZENIE NA STB. 2)
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«Bumar»

uhonorowany
(p) Wczoraj odbyła się w

Warszawie uroczystość wrę­
czenia Międzynarodowej Na­
grody Promocji (Prix de
Promotion Internationale)
przyznanej grupie przemy­
słowo-handlowej „Bumar”
przez Międzynarodowy In­
stytut Promocji i Prestiżu w

Genewie. Nagroda jest wy­
razem uznania dla rozwoju
polskiego przemysłu maszyn
budowlanych, który wysu­
nął się na II miejsce wśród

światowych eksporterów tej
branży.

„LOT"-em
do Lyonu

W poniedziałek odbyła się
uroczysta inauguracja bez­
pośredniego połączenia War­
szawa — Lyon. Samoloty
PLL „LOT" będą kursowały
na tej trasie dwa razy w ty­
godniu — w poniedziałek i w

środę.

Polski głos
w Genewie

W Genewie odbyły się w

poniedziałek plenarne obra­
dy XXX sesji Europejskiej
Komisji Gospodarczej ONZ,
której głównym tematem

jest aktywizacja wysiłków
państw europejskich na

rzecz dalszego rozwoju poko­
jowej współpracy na naszym
kontynencie. Głos zabrał

przedstawiciel Polski amb.
E. Wyzner.

Na szczycie
arabskim

W Rijadzie rozpoczęło się
w poniedziałek spotkanie
przywódców Arabii Saudyj­
skiej, Syrii i Egiptu, zorga­
nizowane z inicjatywy no­
wego władcy Arabii Saudyj­
skiej, króla Ch.ąlida. Celem

konferencji jest opracowanie
wspólnej strategii krajów a-

rabskich w związku z niepo­
wodzeniem pokojowej misji.
Kissingera oraz z przygoto­
waniami do genewskiej kon­
ferencji pokojowej. W ponie­
działek wznowiła w Kairze

obrady sesja Rady Ligi A-

rabskiej, przerwana z powo­
du śmierci króla Fajsala.

Prezydent RFN

w Paryżu
Wczoraj przybył z wizytą

do Paryża prezydent Walter
Scheel. W pierwszym dniu

wizyty był on podejmowany
przez Valerego Giscard d’Es-

tainga w Pałacu Elizejskim.
We wtorek obaj mężowie
stanu przeprowadzą rozmo­
wy polityczne.

W. Brytania —

USA
Premier Harold Wilson 1

minister spraw zagranicz­
nych James Callaghan przy­
będą 7 maja do Waszyngto­
nu, celem przedyskutowania
z prezydentem Fordem istot­
nych problemów politycz­
nych, ekonomicznych 1 o-

bronnych.

miiiiiiiiiimiiiiiiiiiiuiiiiiiiin

NA MAPIE POGODY: Jak

informuje Krakowskie Biuro

Prognoz — Polsku jest w ob­
szarze podwyższonego ciśnie­
nia, na skraju klina wyżu
azorskiego. Nad NRD i za­
chodnia Polską tworzy się
lokalny wyż.

PROGNOZA POGODY
DLA POLSKI POŁUDNIO­
WEJ: Zachmurzenie całko­
wite i duże z rozpogodzenia­
mi, mglisto, nocą lokalnie

mgła. Temperatura najniższa
nocą 5 do 7, najwyższa dniem
10 do 12 — w rozpogodzeniach
do 15 st. W rejonach podgór­
skich 7 do 10 st. Wiatry sła­
be z kierunków zmiennych,
przeważnie północno-zachod­
nich. Wysoko w Tatrach za­
chmurzenie całkowite. Tem­
peratura najniższa nocą w

dolinach od 3 do 0, wysoko
w górach ok. —4 . najwyższa
dniem od 6 do 10, wysoko
W górach około 0 st.; wiatry
słabe 1 umiarkowane z kie­
runków północnych i za­
chodnich.

ORIENTACYJNA PROG­
NOZA NA NAJBLIŻSZĄ
DOBĘ: Zachmurzenie duże i
umiarkowane, mglisto, nieco

cieplej. Wiatry słabe z kie­
runków zmiennych.

WCZORAJ NA TERMO­
METRZE: Tarnów 13, Kra­
ków, Katowice, Kielce, No­
wy Sącz 12, Muszyna 11, Za­
kopane 3, Hala Gąsienicowa
2, Kasprowy Wierch —1,
Szczecin 13, Poznań Wro­
cław 11, Białystok 10, Rze­
szów 9, Warszawa 7, Lublin
6, Olsztyn 5, Śnieżka 0 st.

BIOMET. INFORMUJE:

Sytuacja korzystna. Warunki

drogowe dobre, widzialność
miejscami rano ograniczona.

1—2—3—4—5—4

Sytuacja
w Wietnamie Południowym
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

0 Pod naporem sił wyzwo­
leńczych wojska sajgońskie o-

puściły w poniedziałek miasto
Xuan Loc, położone w odległo­
ści 60 km na wschód od stolicy
Wietnamu Południowego. In­
formacje o utracie Xuan Loc

potwierdziły oficjalnie sajgoń­
skie źródła wojskowe.

(ł Jak wynika z doniesień a-

gencji zachodnich, władze Sta­
nów Zjednoczonych kontynuują
ewakuację swych obywateli z

Wietnamu Południowego. W cią­
gu ostatniego weekendu kraj
ten opuściło ponad 1100 Amery­
kanów. Wietnam Południowy
opuściła już na pokładzie samo­
lotów . USA pewna liczba prze­
bywających tam Filipińczyków,
obywateli RFN, Australijczyków
i przedstawicieli kilku innych
państw, utrzymujących stosunki

dyplomatyczne z Sajgonem.
9 Na wiadomość o rezygnacji

Thieu, prezydent Gerald Ford

spotkał się z sekretarzem stanu

Henry Kissingęrem, żeby — jak
pisze AFP — omówić sytuację,
jaka powstała po ustąpieniu
Thieu. Rzecznik prasowy Białe­
go Domu Ron Nessen odmówił

komentarzy na temat stanowi­
ska prezydenta Forda wobec re­
zygnacji Thieu. Rzecznik dodał,
że prezydent nadal uważa, iż

Kongres powinien zaakceptować
żądanie przyznania około miliar­
da dolarów na pomoc wojskową
i gospodarczą dla Wietnamu Po­
łudniowego.

Rząd francuski w oświadcze­
niu opublikowanym w związku
z ustąpieniem szefa sajgońskiego
stwierdza, że otwiera to drogę

do pojednania narodowego w

Wietnamie Południowym. Rząd
francuski zaapelował do wszyst­
kich stron zainteresowanych
problemem wietnamskim, aby
przystąpiły niezwłocznie do ne­
gocjacji w sprawie utworzenia
tzw. rady pojednania narodo­
wego.

® Sekretarz generalny ONZ —

Kurt Waldheim — otrzymał ra­
port od przedstawiciela wysokie­
go komisarza ONZ d/s uchodź­
ców na terenach wyzwolonych
przez władze TRR RWP o sytua­
cji w mieście Da Nang. Raport
stwierdza, że w Da Nang pa­
nuje spokój. Sprawnie działa ad­
ministracja, czynne są szkoły,
sklepy, szpitale i' punkty opieki
lekarskiej.

Uwagę przedstawicieli ONZ
zwraca sprawnie działający,
sprawiedliwy system rozdziału

żywności. Najbardziej potrzebu­
jącym żywność jest rozdawana

bezpłatnie.
Raport zwraca uwagę, iż naj­

większej pomocy obszarom wy­
zwolonym udzielają kraje socja­
listyczne, w tym szczególnie
Związek Radziecki.

Ponieważ w ciągu ostatnich
kilku tygodni ludność Da Nangu
wzrosła z 400 tys. do 900 tys.
mieszkańców, zasadniczym pro­
blemem jest powrót napływowej
ludności do miejsc dawnego za­
mieszkania. Dotychczas do oko­
licznych wiosek powróciło po­
nad 200 tys. Wietnamczyków.

Według oświadczenia rzecznika
ONZ, agencje wyspecjalizowane
ONZ zwiększają pomoc humani­
tarną dla obszarów wyzwolo­
nych, dostarczając żywności 1 le­
karstw.

Znów tragiczny bilans
w Irlandii Północnej

Dwóch braci I siostra zginęli
od wybuchu bomby w pustym
domu w Dungannon, 30 mil od
Belfastu. Ich ciała zostały zna­
lezione przez brytyjskie siły bez­
pieczeństwa w poniedziałek ra­
no.

Sześciu ludzi zostało rannych
w wyniku wymiany strzałów

między rywalizującymi z sobą
frakcjami Irlandzkiej Armii Re­
publikańskiej. Pięciu z nich ra­
niono w mieście Navry w pobli­
żu granicy Republiki Irlandz­
kiej, szósty był ofiarą krwawych
porachunków w Belfaście.

W poniedziałek rano koło do­
mu byłego funkcjonariusza
rzymskokatolickiej partii poli­
tycznej w Belfaście eksplodowa­
ła bomba, która spowodowała
znaczne szkody. Na szczęście o-

fiar w ludziach nie było. Brytyj­
skie siły bezpieczeństwa przypu­
szczają, te zamach bombowy
dokonany przez protestantów —

miał na celu spowodowanie za­
kłóceń i w konsekwencji unie­
możliwienie wyznaczonych na 1

maja wyborów do północno-
Irlandzkiej Konstytuanty.

Przyjaźń - pomoc - braterstwo
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Gołubowiczem, członkowie dele­
gacji pisarzy radzieckich z człon­
kiem KC KPZR, I sekretarzem
Związku Pisarzy ZSRR Georgi­
jem Markowem, reprezentanci
organizacji społeczno-politycz­
nych, delegacje zakładów pracy,
przedstawiciele świata nauki,
środowisk twórczych, młodzieży.

Od pierwszych dni wolności

— Przypięczętowaniem polsko-
radzieckiego braterstwa — po­
wiedział w swym wystąpieniu
A. Czyż — wielkim impulsem
przekształcającym zwycięstwo
na polu bitwy w zwycięstwo po­
lityczne, otwierające przed na­
rodami obu naszych krajów no­
wą kartę przyjaźni braterskiej i

pokojowej współpracy — był za­
warty przed 30 laty Układ o

Przyjaźni, Pomocy Wzajemnej
i Współpracy Powojennej mię­
dzy Polską a ZSRR.

Jego dobrodziejstwo manife­
stowało się ze szczególną siłą
już od pierwszych dni wolności.
W żywej pamięci naszego naro­
du zachowujemy proste, a jakże
wielkie poprzez swoją wymowę
fakty. To właśnie ze Związku
Radzieckiego otrzymywaliśmy
najpierw towary pierwszej po­
trzeby, zboże, mąkę; do dźwiga­
jących się z gruzów fabryk na­
pływać poczęły materiały i su-

rowce niezbędne do uruchomie­
nia produkcji, do odbudowy zni­
szczonego transportu. Dziś po 30
latach możemy stwierdzić, że
nie ma takiej dziedziny życia,
której nie obejmowałaby pol­
sko-radziecka współpraca.

W setkach polskich fabryk
pracują radzieckie, nowoczesne

maszyny i urządzenia. Trwałymi
i szczególnie widomymi pomni­
kami współdziałania są wielkie

obiekty przemysłowe wzniesio­
ne w Polsce dzięki radzieckiej
pomocy — Huta im. Lenina, Kę­
dzierzyn, warszawska FSO,
kłodzki kombinat petrochemi­
czny.

Wyższe formy współdziałania
Miarą współczesnych, dosko­

nalszych form i mechanizmów

polsko-radzieckiego współdziała­
nia gospodarczego, jest rozwój
kooperacji, pogłębienie się
współpracy między poszczegól­
nymi resortami gospodarczymi,
instytutami naukowo-badawczy­
mi i biurami konstrukcyjnymi,
doskonalenie metod koordyna­
cji planów wieloletnich.

W procesie wzajemnego zbli­
żenia naszych narodów ogrom­
ną rolę odgrywała zawsze współ­
praca kulturalna Polski z ZSRR.
W okresie 30-lecia ukazało się
w Polsce ok. II tys. tytułów
książek autorów rosyjskich i ra-

Idzieckich. Odbyło się 1.100 pre­
mier dzieł rosyjskich klasyków i
utworów współczesnej drama­
turgii radzieckiej, ponad 800

wystaw plastycznych, pokazano
setki filmów.

We wszystkich płaszczyznach
współpracy ważnym ogniwem są
nasze regionalne kontakty Kra­
kowa i woj. krakowskiego z

zaprzyjaźnionym Kijowem i zie­
mią kijowską. Z towarzyszami
kijowskimi współpracują nasi
działacze partyjni, robotnicy, u-

czeni, twórcy, inżynierowie i
żadna ze stron nie wątpi o wza­
jemnym pożytku stąd wynikają­
cym.

Z kolei zabrał głos konsul ge­
neralny ZSRR w Krakowie I.
A. Korczma. Przypomniał m. in.,
źe w ciągu minionego 30-lecia w

ZSRR ukazało się 1.349 tytułów
książek 230 pisarzy polskich w'

ponad 60 min egzemplarzy.
Wielką popularnością w Związ­
ku Radzieckim cieszą się wystę­
py polskich artystów, polskie
filmy 1 wystawy. Mówca wspo­
mniał też o przypadającej 105-

rocznicy urodzin Włodzimierza

Iljicza Lenina, który dwa lata

spędził na gościnnej ziemi kra­
kowskiej.

Część oficjalną zakończyło o-

degranie Międzynarodówki, po
czym odbyły się gorąco oklaski­
wane występy artystów »cen

krakowskich, (ż)

» SPORT • SPORT • SPORT s

Jutro poznamy finalistów

europejskich pucharów
Jutro na stadionach sześciu

miast europejskich zostaną ro­
zegrane rewanżowe półfinałowe
mecze europejskich pucharów w

piłce nożnej. Najciekawiej za­
powiadają się mecze w Pucha­
rze Europy Mistrzów Klubo­
wych. Na podstawie wyników
pierwszych spotkań wielu fa­
chowców przewiduje, że w me­
czu finałowym grać będą
Bayern Monachium — FC Bar­
celona. Piłkarze Bayern podej­
mować będą jutro zespół Saint
Etienne, który w ćwierćfinale

wyeliminował Ruch Chorzów.
W pierwszym meczu tych zespo­
łów padł wynik bezbramkowy,
w rewanżu na własnym terenie

obrońcy pucharu wydają się być
faworytem. W drugim meczu

FC Barcelona ze słynnymi za­
wodnikami holenderskimi —

Cruyffem i Neskeensem spotka
się na własnym boisku z Leeds

United. Pierwszy mecz tych dru*

żyn wygrali Anglicy 2:1, w re­
wanżu trudno będzie im obro­
nić ten rezultat.

W Pucharze Zdobywców Pu­
charów spotkają się Crven»
Zvezda Belgrad — Ferencvaro»

Budapeszt (w pierwszym meczu

1:2) i PSV Eindhoven — Dyna­
mo Kijów (0:3). Tu największe
szanse na finał mają Crvena
Zvezda i Dynamo Kijów.

I wreszefe w Pucharze UEFA

dojdzie do meczu dwóch zespo­
łów zachodnioniemieckich Bo-
russia Moenchengladbach — FC
Koeln (w pierwszym meczu 3:1),
oraz spotkanie Juventus Turyn
— Twente Enschede (1:3).

(W. G.)

Piłkarze Wisły
grają z Akademikiem Sofia

„Secura-75“
Ochrona człowieka

w środowisku pracy

POZNAN (PAP)
„Ochrona człowieka w środo­

wisku pracy” — to temat wiel­
kiej, międzynarodowej wystawy
pn.: „Secura 75", która 21 bm.

otwarta została na terenach
MTP w Poznaniu. Uczestniczy
w niej 150 wystawców krajo­
wych i 31 zagranicznych.

Celem wystawy jest prezen­
tacja polskich i zagranicznych
osiągnięć w dziedzinie produk­
cji sprzętu ochronnego i apara­
tury służących bezpośrednio o-

chronie człowieka pracy w pro­
cesie produkcji oraz zapoznanie
producentów i użytkowników z

najnowszymi osiągnięciami w tej
dziedzinie.

Pogotowie rolnicze „GK“
Duży popyt na maszyny ♦ Brak

manometrów ♦ Słabe lemiesze

(Lu. wł.) W Bocheńskiem, gdzie popyt na maszyny i s^.zęt
rolniczy jest duży, najbardziej odczuwa się brak dostatecz­
nej ilości ciągników, snopowiązałek, pras do słomy typu PS-1,
młocarni MSC-10 i ładowaczy obornika NUJN-100.

Także przemysł nie zawsze rozumie potrzeby rolników.
Nie sprawdziły, się w bocheńskich warunkach, terenowych
siewniki 16-rzędoWe i pługogryzarki, a produkowane obecnie

przyczepy do ciągników są mało funkcjonalne, nie przysto­
sowane do potrzeb rolnika. Rolnicy skarżą się na wykonane
ze słabej stali lemiesze, które co 12 godzin trzeba klepać.

Jak nas poinformował kierownik d/s mechanizacji bocheń­
skiego PZKR Henryk Kita — są ogromne trudności z zaku­
pem manometrów do opryskiwaczy ciągnikowych i części
zamiennych układu kierowniczego do ciągników C-4011. W ten

sposób stoi w SKR-ach 10 unieruchomionych ciągników.
Jest jeszcze jeden kłopot. Bocheńskie SKR-y przejmując

filie POM-u nie uzyskały jednak uprawnień, które dotych­
czas tym filiom przysługiwały. Idzie głównie o dokonywa­
nie przeglądów ciągników, wymianę silników, zakupy części
zamiennych i zlecanie prac zakładom specjalistycznym. Wszy­
stkie te sprawy załatwia POM, co stwarza przedłużanie się
remontów, stratę czasu a zwiększenie się ilości „podkładek i

papierków". Np. aby dokonać przeglądu ciągnika trzeba je­
chać nieraz ponad 40 km, choć tuż obok jest dawna filia

POM-u, która mogłaby tego dokonać. Także silniki przezna­
czone na wymianę dokonują istnej wędrówki: najpierw do
POM-u, który wysyła je do zakładów specjalistycznych w in­
nym powiecie lub województwie, skąd znów wracają do
FOM-u, a on zawiadamia właściciela, by odebrał swą wła­
sność. (SAD)

Uroczystości
w kraju

♦ Spotkanie w MSZ

♦ P. Demiczew

opuścił Polskę

£ W kraju odbywają się
kolejne imprezy z okazji 30

rocznicy podpisania układu

między Polską i Związkiem
Radzieckim, Dni Kultury
Radzieckiej oraz Dni Leni­
nowskich. Szczególnie serde­
czny przebieg miały spotka­
nia delegacji górników ra­
dzieckich z ministrem prze­
mysłu węglowego ZSRR —

Borysem Bratczenką na cze­
le — z załogami kopalń woj.
katowickiego.

g 21 bm. w Ministerstwie

Spraw Zagranicznych odbyło
się przyjacielskie spotkanie z

udziałem ambasadora ZSRR
w Polsce — Stanisława Piło-
towlcza 1 jego najbliższych
współpracowników. W czasie

spotkania przemawiali czło­
nek Biura Politycznego KC

PZPR, minister spraw zagra­
nicznych Stefan Olszowski o-

raz amb. Stanisław Piłoto-
wicz, którzy podkreślili do­
niosłe, historyczne znaczenie
układu zarówno dla dwu­
stronnych stosunków między
obu bratnimi narodami 1

państwami jak 1 dla kształ­
towania nowego oblicza po­
wojennej Europy.

£21bm.udałsięwdro­
gę powrotną do Moskwy za­
stępca członka Biura Polity­
cznego KC KPZR, minister

kultury ZSRR Piotr Demi-
ozew, który przebywał w

Polsce, jako przewodniczący
delegacji Ha Dni Kultury Ra­
dzieckiej.

Q Ukazał się 45 tom Dzieł
Włodzimierza Lenina. Obej­
muje on listy, notatki, tele­
gramy i telefonogramy na­
pisane w okresie od listopa­
da 1920 r. do marca 1923 r.

Wydaniem tego tomu „Książ­
ka 1 Wiedza" zakończyła
polską edycję dzieł aebra-

nych twórcy państwa radzie­
ckiego.

KOMUNIKAT

DOKP KRAKÓW

Dyrekcja OKP w Krakowie

informuje, że w związku z ro­
botami torowymi na terenie
DOKP Lublin od dnia 10 kwiet­
nia do 28 maja br. pociągi nr

1311 i 3112, relacji Warszawa Gł.
— Kraków Gl. — Warszawa GŁ,
kursować będą tylko na trasie

Sędziszów — Kraków — Sędzi­
szów. Powyższa zmiana nie do-

tyczy dnia 9 maja br. oraz so­
bót i dni świątecznych.

Fragment wystawy w Muzeum Lenina. Fot. W . Klag

DNI LENINOWSKIE
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

cjach. Stwierdzano, że teatr

współczesny powinien głębiej
sięgać do realiów socjalistycz­
nych a jednocześnie — opierać
się na tradycjach historycznych.

Uczestnicy obrad wiele uwagi
poświęcili programowi ideowe­
mu teatru krajów socjalistycz­
nych oraz wychowawczej, spo­
łecznej 1 politycznej roli reper­
tuaru przypominającego walkę
narodów Polski i. ZSRR ł hitle­
rowską III Rzeszą.

Uczestnicy sympozjum zwie­
dzili 21 bm. . hitlerowski . obóz

zagłady w Oświęcimiu.*

(Inf. wł.) „Lenin a niepodle­
głość Polski" — taki tytuł nosi
nowa wystawa w Muzeum Le­

nina urządzona z okazji 30 rocz­
nicy podpisania Układu o Przyjaź­
ni, Pomocy Wzajemnej i Współ­
pracy Powojennej między Polską
a ZSRR. 130 zgromadzonych na

wystawie eksponatów (repro­
dukcje archiwalnych zdjęć i do­
kumentów) zaznajamia nas ze

współdziałaniem polskich i ro­
syjskich komunistów w latach
,1905—1945, z pierwocinami tej
współpracy, które przed 30 laty
przerodziły się w trwały sojusz.

. Honorowymi gośćmi wczoraj­
szego, uroczystego otwarcia, wy­
stawy byli, II sekretarz KW
PZPR Andrzej Czyż i wicewoje­
woda krakowski Tadeusz Maj.
Obecny był również konsul ge­
neralny ZSRR w Krakowie
Iwan A. Korczma. (Kwar.)

Jak już podawaliśmy, dziś na

stadionie krakowskiej Wisły o

godz. 18.00 odbędzie się towa­
rzyskie międzynarodowe spotka­
nie w piłce nożnej, w którym
piłkarze „Białej Gwiazdy" spo­
tkają się z Akademikiem Sofia.
Jeszcze w ubiegłym tygodniu
zespół naszych gości zajmował
pozycję lidera w ekstraklasie

bułgarskiej, jednakże po sobot­
niej porażce na własnym boisku
z drużyną Pirin 0:1 Akademik

spadł na 3 miejsce, mając w 22

grach 28 pkt. i ustępuje o 1 pkt.
CSKA Sofia i gorszą różnicą
bramek Slavii Sofia. Wczoraj
Bułgarzy przylecieli do Krako­
wa, zakwaterowani zostali w o*
środku sportowo-wypoczynko-
wym KW MO w Myślenicach,-

W zespole Wisły wystąpią W

dzisiejszym meczu wszyscy ak­
tualnie najlepsi jej zawodnicy -4
z reprezentantami Polski A. Szy^
manowskim i Kmiecikiem.

Siatkarze AZS Kraków

powrócili
Po trzechletniej przerwie

siatkarze krakowskiego AZS-u

powrócili do II ligi. Podczas

rozegranego ostatnio w Pion­
kach finałowego turnieju o

wejście do II ligi krakowscy
akademicy wygrali z Odrą
Wrocław 3:0 i Komunalnymi
Łódź 3:1 oraz przegrali: z AZS
II Warszawa 2:3, MZKS Ostro­
łęką 1:3 i RKS Grodziec 2:3,
zajmując ostatecznie czwarte —

premiowane awansem miejsce.
Obok AZS Kraków awansowa­
li: MZKS Ostrołęka, RKS Gro­
dziec 1 Komunalni Łódź.

Zespół siatkarzy AZS-u opar­
ty w większości na studentach
dwóch krakowskich uczelni:

do II ligi
AWF i AGH trenuje od rokli

mgr Kazimierz Wojciechowski,
a kierownikiem sekcji jest mgr
Stanisław Słabowski. W sezo­
nie 1974/75 w rozgrywkach ligi
okręgowej, oraz o wejście do
II ligi siatkarze AZS Kraków

występowali w składzie: Józet
Wetula — kapitan drużyny,
Wiesław Jezierski (b. zawodnik
Hutnika), Adam Wysoczański,
Grzegorz Kasprzak, Wiesław

Gajek, Andrzej Koszuckł, Ja­
nusz Świerk, Jan Smerek, Zbi­
gniew Barszcz, Adam Grabow­
ski, Jan Wilczyński i Wiesław
Nowak. W ciągu sezonu do naj­
lepszych zawodników należeli!

Kasprzak, Wysoczański 1 Jezier­
ski.' (W.Gor.)

Cel: lepsze zaspokojenie
potrzeb społeczeństwa

'DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

gantzAcsne, które przyniosą jak najpełniejsze
wykorzystanie istniejącej bazy. W pierwszym
rz' ’zie niezbędne jest zwiększenie zasięgu
w »lkich usług naprawczych, budowlanych o-

raz pralniczych, a także rozszerzenie bazy usług
na wsi. Kładzie się więc nacisk na poprawę za­
opatrzenia działu usług w materiały i surowce

oraz urządzenia techniczne i transportowe. Nie­
stety tempo wzrostu najpotrzebniejszych usług
wciąż jeszcze nie nadąża za rozwojem sprzeda­
ży, co niewątpliwie jest słabością w realizacji pro­
gramu zaspokajania rosnących potrzeb ludności.

Mając przed sobą coraz większy lakres zadań,
handel koncentruje swą uwagę na problemach
zatrudnienia, bo od pracy setek tysięcy ludzi w

przedsiębiorstwach hurtowych i detalicznych, w

transporcie i usługach zależy poziom świadczeń
dla klientów. Niezależnie od systematycznego
postępu w organizacji pracy przedsiębiorstw,
modernizacji sieci itp. dąży się przede wszyst­
kim do pełnego wykorzystania wniosków wyni­
kających z przeglądu zatrudnienia w handlu; a

poprawę struktury tego zatrudnienia widzi sic
we wzroście udziału sprzedawców 1 innych pra­
cowników operatywnych, kosztem ograniczenia
liczby kadr administracyjnych. Tak więc, plano­
wy przyrost zatrudnienia dotyczy właśnie tych
pierwszych grup, a ponadto wstrzymano przyj­

mowanie pracowników administracyjnych do
zarządów przedsiębiorstw.

Kolejnym — szczególnie ważnym obecnie w

pełni sezonu budowlanego problemem — są in­
westycje w dziale obrotu towarowego. Nakłady
koncentruje się w br. na kontynuacji budowy
obiektów już rozpoczętych. Uzgodnienia z resor­
tem budownictwa oraz bieżący nadzór nad prze­
biegiem inwestycji umożliwiły uzyskanie w I
kw'artale br. pewnej poprawy wyrażającej się
m. In. w wyższym stopniu realizacji tegoroczne­
go planu inwestycyjnego w porównaniu s ana­
logicznym okresem ub. roku.

Sprawy te muszą być nadal w centrum uwagi.
Wzrost bowiem popytu, a także ilości towarów,
wymaga znacznego zwiększenia sieci handlowej.
Plany w tym zakresie powinny więc być w ter­
minie i w pełni realizowane.

W związku ze świętem majowym 1 kolejny­
mi dniami' wolnymi od pracy trwają przygoto­
wania do zwiększonej sprzedaży. W okresie po­
przedzającym dni wolne, placówki handlowe bę­
dą czynne dłużej i przy zwiększonej liczbie per­
sonelu. W dniach wolnych otwarte będą sklepy
dyżurujące, tak jak w niedziele. Natomiast cal*

gastronomia pracować będzie bez ograniczeń, a

w miejscowościach wypoczynku świątecznego u-

ruchomione zostaną sezonowe punkty handlowe
I gastronomiczne. Świąteczne dni majowe sta­
nowić. będą próbę gotowości placówek do nadcho­
dzącego sezonu turystyczno-wczasowego.

Węzłowe zadania handlu i usług w obecnym
kwartale były 21 bm. w MHWiU tematem nara­
dy dyrektorów central i przedsiębiorstw handlo­
wych, którą prowadził minister handlu wewnę-

I trznego 1 usług — Edward Sznajder,

Dodatkowe pociqgi dalekobieżne

w dniach wolnych
Dyrekcja OKP w Krakowie informuje, że w związku z

przewidywanymi zwiększonymi przewozami pasażerskimi w

dniach wolnych od pracy będą uruchomione dodatkowe po­
ciągi dalekobieżne w następujących terminach i relacjach:

— poc, nr 13101 „Tatry” Warszawa Wschodnia (odj. 5.49)
do Zakopanego (przyj. 14.03) -powrotny poc. nr 31102 z Zako­
panego (odj. 15.20) do Warszawy Wschodniej (przyj. 23.19) w

dniach 26. IV. oraz 9 i 10. V. br.
— poc. nr 6301 „Ślązak” Wrocław (odj. 18.14) — Kraków

(przyj. 22 .12) w dniach 25 do 27. IV. br.
— poc. nr 3602 Kraków (odj. 6.40) — Wrocław. (przyj. 10.42)

.w dniach 26 do 28. IV.
— poc. nr 6331 Wrocław (odj. 17 .00) — Kraków (przyj. 21 .50)

w dniach 25, 27. IV. oraz-8 do 11. V. br.
— poc. nr 36.30 Kraków (odj. 23. 35) — Wrocław (przyj. 4.05)

w dniach 25/26, 27/28 kwietnia oraz 8/9 do 11/12. V. br.
— poc. nr 5311 Olsztyn (odj. 21 .25) do Zakopanego (przyj.

13-. 42) w dniach 8/9, 9/10. V. br.
— poc. nr 3512 z Zakopanego (odj. 14 .10) do Olsztyna (przyj.

6.58) w dniach 9/10, 10/11. V. br.
— poc. nr 5301 z Gdyni (odj. 19.35) do Zakopanego (przyj.

10.40) w dniach 8/9, do 10/11. V. br.
— poc. nr 3502 z Zakopanego (odj. 15.30) do Gdyni (przyj.

5.46) w dniach 9/10 do 11/12. V . br.
— poc. "nr 133303 Warszawa Gł. . (odj. 15.10) — Kraków

(przyj. 20.07) i powrotny poc. nr 31304 Kraków (odj. 15.15) —

Warszawa (przyj. 20.50) w dniach 8 do 11 maja br. .

— poc. nr 3806 Tarnów (odj. 18.30) — Kołobrzeg (przyj. 8 .25)
w dniach 8/9 do 11/12. V . br.

— poc. nr 8305 Kołobrzeg (odj. 21 .45) — Tarnów (przyj. 10.55)
w dniach 9/10 do 12/13. V . br.

— poc. nr 34702 „Bieszczady” Krynica (odj. 15.02) i Sanok

Zagórz (odj. 15.52) do Gliwic (przyj. 23.39) dnia 9. V . br.,
— poc. nr 43701 z Gliwic (odj. 4.24) do Krynicy (przyj. 12.46)

i do Sanoka Zagórza (przyj. 12.33) również dnia 9 V br.
— poc. nr 8307 „Wawel” ze Szczecina (odj. 10.18) do Krako­

wa (przyj. 20.38) w dniach 8 do 11. V. br.
— poc. nr 3808 z Krakowa (odj. 9 .25) do Szczecina (przyj.

19.28) w dniach 9 do 12. V. br.
— poc. nr 13105/13205/13245 Warszawa Gł. (odj. 21 .05) do Za­

kopanego (przyj. 7 .37) i do Krynicy (przyj. 10.03) dnia 25/26
— poc. nr 31206/31106 z Zakopanego (odj. 19.25) i z Kryni­

cy (odj. 18.10) do Warszawy Gł. (przyj. 6.00) dnia 27/28. IV. br.

Szczegółowych informacji udzielają stacje kolejowe.

16 kwietnia 1975 roku zmarl

fow. BOLESŁAW SOBOTA
prezea Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Dąbrowie

Tarnowskiej.
W Zmarłym tracimy wybitnego działacza spółdzielcze­

go i politycznego, odznaczonego Srebrnym Krzyżem Za­
sługi oraz Złotą Odznaką „Za Zasługi dla Ziemi Krakow­
skiej”.

Żegnając Go z głębokim żalem, składamy Jego Ro­
dzinie wyrazy najgłębszego współczucia.

rada’ NADZORCZA, ZARZĄD i PRACOWNICY

OKRĘGOWEJ SPÓŁDZIELNI MLECZARSKIEJ
W DĄBROWIE TARNOWSKIEJ

Towarzyszowi ZBIGNIEWOWI KOLANO

wyrazy serdecznego współczucia z powodu śmierci OJCA

-biadają
Dyrekcja Zespołu Szkół Elektrycznych Nr 2; Pod­
stawowa Organizacja Partyjna, koleżanki 1 kole­
dzy oraz słuchacze Technikum dla Przodujących
Robotników w Nowej Hucie.

Brzeżny drugi w wyścigu
„Circuit de.la Sarthe"

Zwycięzcą ostatniego etapu
kolarskiego wyścigu „Circuit de
la Sarthe” prowadzącego z

Beaumont do Le Mans (174 km)
został Ryszard Szurkowski, u-

zyskując czas 4:22,7. Wyprzedził
on na finiszu Martineza (Hiszpa­
nia), Terlincka (Belgia), Gusiat-
nikowa (ZSRR). Jako 12 przyje­
chał na metę Janusz Kowalski,
na 20 miejscu Nowicki, na 37 —

Brzeżny i na 49 Szozda — wszy­
scy w tym samym czasie co

zwycięzca.
W klasyfikacji generalnej

zwyciężył francuski zawodowiec
Hinault w łącznym czasie
15:58.48 godz. przed Janem

Brzeżnym 16:00.46 i 3) Misac

(Francja) 16:01.15.
Miejsca pozostałych Polaków:

24) Nowicki, 47) Szozda, 51) Ko­
walski, 56) Szurkowski, 66) Bo­
niecki.

Regaty młodych
kajakarzy

W Krakowie zostały rozegra­
ne międzydzielnicowe regaty
kajakowe dla młodzieży do lat
16. W punktacji łącznej zwy­
ciężył Nadwiślan przed Yaeht-
Club Budowlani Nowa Huta,
AZS Kraków i KKW-29. W po­
szczególnych wyścigach pierw­
sze miejsca zajęli: dziewczęta
— dystans 500 m: K-l — B.
Radwan (Nadwiślan), K-2 —

B. Walencik (Budowlani), K-4
— Yacht Club Budowlani,
chłopcy: dystans 500 m — C-l
— T. Urbański (Nadwiślan), K-l
— A. Bachlej (Nadwiślan), C-2

A.Nowak—H.Leś(Y.C.Bu­
dowlani), K-2 — M. Tatarczuch
— K. Kaletka (Nadwiślan), K-4
— Nadwiślan, dystans 1000 m —

C-l — J. Jakubowski (Y. C .

Budowlani), K-l — A. Bachlej
(Nadwiślan), K-2 — K. Kaletka
— M. Kucharczyk (Nadwiślan),
K-4 — Nadwiślan. (W.G.)

W kilku wierszach

£ W Walencji zakończył się
międzynarodowy turniej teniso­
wy, w którym Wojciech Fibak

przegrał w półfinale z Rumu­
nem Nastase. W finale Nastase

pokonał Orantesa (Hiszpania)
6:3, 6:0.

W finale gry podwójnej męż­
czyzn Fibak wraz z Palą (CSRS)
zwyciężyli parę Pinto Bravo —

Pr.jaoux (Chile) 6:4, 6:1.
W Oberhof zakończyły się

międzynarodowe zawody za­
mknięcia sezonu, w których
zwyciężyli reprezentanci NRD
453 pkt. przed Polską 267 i CSRS
245 pkt.

® W eliminacyjnym spotka­
niu piłkarskim Mistrzostw Euro­
py grupy I rozegranym w Pra­
dze reprezentacja CSRS poko­
nała Cypr 4:0 (2:0).

9 W pierwszym meczu elimi­
nacyjnym piłkarskiego turnieju
olimpijskiego reprezentacja Ber­
mudów pokonała USA 3:2 (2:1).

Termin przyjmowania
zgłoszeń przedłużony

Organizatorzy XI Piłkar­
skiego Turnieju Drużyn Nie-

zrzeszonych: GTS Wisła 1

redakcja „Gazety Krakow­
skiej” postanowili przedłużyć
termin przyjmowania zgło­
szeń do zawodów do 27 bm.
Ci, którzy dotąd nie zgłosili
swego zespołu mają więc je­
szcze szansę. Przypominamy,
że w turnieju startować mo­
gą chłopcy urodzeni w roku
1962 i młodsi pod warunkiem,
iż nie są zrzeszeni w jakim­
kolwiek klubie piłkarskim.
Dla najlepszych drużyn cze­
kają nagrody.

Zgłoszenia przyjmuje «e-

kretariat GTS Wisła, Kra­
ków, ul. Reymonta 22 w

godz. 9—15.

Turniej juniorów
w zapasach

W Myślenicach rozegrany zo­
stał okręgowy turniej juniorów
w zapasach w stylu klasycznym.

W kolejności wag pierwsze
miejsca zajęli: Zb. Jagiełło (Da-
lin Myśl.), Zb. Ziernicki, Zb.

Twardosz (obaj Bieżanowianka),
J. Książek, A. Śmiałek, J. Wy-
drych, B. Czapiga (wszyscy Gar­
barnia), A. Szupka, B. Zawiślak

(obaj Bieżanowianka), T. Zara-
ska (Garbarnia) i J. Łapka (Bie­
żanowianka).

Wczasy FWP

dla 700 tysięcy osób
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

wczasy „za kierownicą” (dla
osób posiadających samochody).

FWP propaguje formy ak­
tywnego wypoczynku. W 7 okrę­
gach (dlaczego nie we wszyst­
kich?) czynne będą popularne
„ścieżki zdrowia”. Nowy sprzęt
sportowo-turystyczny otrzymu­
ją FWP-owskie wypożyczalnie.

FWP — juz od kilku lat wy­
mienia wczasy z sąsiednimi kra­
jami. W tym roku z zagranicz­
nych wyjazdów turystycznych,
wypoczynkowych i leczniczych
skorzysta 21 tys. osób. M. m.

liczba miejsc na wczasy w NRD
została na ten rok powiększo­
na o 1 tys. i wyniesie ogółem
6 tysięcy.

Celem lepszego wykorzysta­
nia bazy wczasowej FWP w

porozumieniu z Wojewódzkimi
Radami Związków Zawodowych
organizuje przy 13 Wojewódz­
kich Biurach Skierowań tzw.

banki rezerw wczasowych. Ich
zadaniem jest m. in. przyjmo­
wanie do komisowej sprzedaży
skierowań od innych organiza­
torów, pośredniczenie w wymia­
nie miejsc wczasowych a także
udzielanie szerokiej informacji
o bazie wypoczynkowej zakła­
dów pracy, (ans)
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W 105 rocznicę urodzin W. Lenina

„Obraca koło
historii. • •

1)
wzmożonych walk

(CIĄG DALSZY ZE STR.

... Zbliżał się rok 1920, kolejny rok

wewnętrznych i najcięższych dla Rosji prób... Matka mo­
ja i siostra mieszkały wówczas w Piotrogrodzie. Nie mia­
łam od dawna od nich wiadomości i byłam coraz bar­
dziej niespokojna... I nagle olśniła mnie myśl. Napisać
list do Lenina. Może nie zapomniał o polskim poecie,
który przed sześciu laty pomógł mu uwolnić się z wię­
zienia?... Napisałam na wszelki wypadek dwa jednakowe
listy: jeden z nich wysłałam pocztą przez Rumunię, dru­
gi oddałam polskiemu kapitanowi kawalerzyście, mając
nadzieję, że uda mu się przerzucić na tamtą stronę przez
front... Wysłałam je w styczniu 1920 roku. W kwietniu
tegoż roku otrzymałam odpowiedź — telegram od Leni­
na. Przyszedł do nas przez Estonię, via Rewel, i przy­
niósł nam go do domu zwyczajny listonosz. Tekst tej de­
peszy, napisanej w języku rosyjskim (łacińskim alfabe­
tem) brzmiał: „Pani list (data) otrzymałem przed trze­
ma dniami. Zarządziłem wszystko, co potrzeba, by uła­
twić pani rodzinie wyjazd z Rosji. Paszporty są już im
wydane. Lenin”.. (MARIA KASPROWICZOWA).

„...Dnia 1 sierpnia 1918 roku (czwartek) w godzinach
wieczornych odbyła się w Moskwie w sali Instytutu
Handlowego uroczystość pożegnalna polskiego Rewolu­
cyjnego Pułku Czerwonej Warszawy. Pułk miał za kilka
dni opuścić Moskwę, w Tambowie przekształcić się w

Zachodnią Strzelecką Dywizje i stamtąd wyruszyć na

front... Gdy (Lenin) wchodził na trybunę, żołnierze po­
wstali i zaśpiewali hymn Rewolucyjnego Pułku Czerwo­
nej Warszawy. Nie zdążyli jeszcze usiąść, gdy zabrzmiał
spokojny, lecz donośny głos Lenina. Scharakteryzował
aktualną sytuację w kraju i przeszedł do omawiania sy­
tuacji w Austrii i w Niemczech... Po zakończeniu zebra­
nia, gdzieś w głębi sali czy też na galerii grupa żołnie­
rzy i młodych kobiet zaintonowała „Warszawiankę”. Pod­
chwyciła ją cała sala. W Moskwie była to jedna z naj­
popularniejszych pieśnj rewolucyjnych ale śpiewano ją
po rosyjsku. JJa sali zabrzmiała ona oczywiście po pol­
sku. Przyłączył się do niej i Lenin i mocno wybijał wraz

z innymi: „Naprzód, Warszawo!, na walkę krwawą, świę­
tą i prawą...” (EDMUND SEMIL).

„...Żołnierz stojący na warcie przed pałacem starannie

obejrzał moją przepustką. Długim korytarzem doszliśmy
do niewielkiego pokoju. Tam po raz 'pierwszy zobaczy­
łem wodza rewolucji — Lenina. Stał przy stole wraz z

towarzyszami. Był bardzo zajęty i nawet nie zauważył,
jak przygotowywałem się do zrobienia zdjęcia. Z dużą
uwagą obserwowałem Włodzimierza Iljicza, przestawia­
łem kamerę, aby wybrać najlepszą pozycję. Kamera za­
brzęczała, ale nie mogło być nawet mowy o jakimkol­
wiek pozowaniu. Lenin oświadczył, że czas iść na ze­
branie. Popatrzył przez chwilę w moją stronę, spojrzał
na polskiego orła na klapie mojej marynarki, uśmiech­
nął się i rzekł: „Nie trzeba". Szybkim krokiem wyszedł
wraz z towarzyszami z pokoju. ardzo żałowałem, że
moje pierwsze, i jak się potem okazało, ostatnie spotka­
nie z Leninem było takie krótkie. Miałem jednak żywego
Lenina na kilkudziesięciu metrach taśmy. Jak się po­
tem dowiedziałem, sfotografowany przeze mnie epizod
okazał się wprost bezcenny. Oblicze Lenina, jego twarz
pełną napięcia i energii zapamiętałem na całe życie..."
(JAN SKARBEK-MALCZEWSKI).

Międzynarodowy Konkurs

Fotograficzny Leipziger
Yolkszeitung - przedłużony

Redakcja LVZ dziękując serdecznie b. licznej rzeszy uczestni­
ków, którzy do tej pory nadesłali swoje zdjęcia na konkurs „Wol­
ny człowiek” — z Kijowa, Brna, Płowdiw oraz szczególnie, z za­
przyjaźnionego Krakowa (m. in. Janowi Leszczyńskiemu) —

pragnie poinformować, że termin konkursu upamiętniającego 30-
lecie zwycięstwa nad faszyzmem, a cieszącego się tak wielkim
powodzeniem — został, na prośbę wielu fotoamatorów, prze­
dłużony z 15 na 29 kwietnia br. (Decyduje data stempla
pocztowego).

TEMAT

Przypominamy, że celem konkursu jest ukazanie żywotności
1 twórczej postawy człowieka w społeczeństwie socjalistycznym.
Jego nowych możliwości pracy, wypoczynku oraz kulturalnych
osiągnięć — na tle życia osobistego i zawodowego, a także po­
przez spotkania z ludźmi bratnich krajów socjalistycznych.

WYSTAWA W LIPSKU

zdjęcia zostaną zaprezento-Wybrane przez sąd konkursowy
wane podczas tegorocznej wystawy z okazji święta „Leipziger
Volkszeitung” w dniach 7 i 8 czerwca 1975.

Wystawa ta — w całości lub częściowo — może być wykorzy­
stana później przez współpracujące z sobą redakcje na terenie
każdego z bratnich państw, a więc w Kijowie, Krakowie, Brnie,
Miszkolcu, Płowdiw, Bukareszcie, Zagrzebiu i Santiago de Cuba.

WARUNKI KONKURSU

Każdy uczestnik — przypominamy — ma prawo wysłać od 1
do 10 zdjęć czarno-białych. Obojętnie, czy są to fotogramy po­
jedyncze, czy całe serie tematyczne. Format: 18X24 cm — naj­
wyżej 40X50 cm. Na każdym zdjęciu — oprócz podpisu —

zwisko autora i data powstania fotografii.

CENNE NAGRODY

Wśród wielu nagród i wyróżnień, na zwycięzców konkursu
czeka 8-dnfowa wycieczka zagraniczna (dla 2 osób), kamera mało­
obrazkowa, teleobiektyw oraz duża liczba nagród rzeczowych.
Każdy uczestnik konkursu otrzymuje specjalny dyplom.

Zdjęcia należy nadsyłać na adres: „Leipziger Volkszeitung’,
Leipzig, Petersteinweg 19 (NRD).

KSIĄŻKI NADESŁANE
Zbigniew Bako — DROGA DO ŚWIATOWEJ KONFEREN­

CJI ROZBROJENIOWEJ. Wyd. MON, s. 222, zł 8. Stanisław
Dyksiński — NIE GAŚCIE ŚWIATEŁ NA MANHATTANIE,
LSW, s. 234, zł 25 — Reportaże z USA. Andrzej Ławrowski —

AMERYKAŃSKA PROPAGANDA SOCJOLOGICZNA, Wyd.
MON, s. 240, zł 16. Adam Koseski — E.UŁGARIA W POLITY­
CE EUROPEJSKIEJ 1944—1948, Wyd. Ki W, s. 176, zł 50. TY­
SIĄC LAT DZIEJÓW POLSKI — Kalendarium — pr. zb. LSW
s. 440, zł 45. Wiesław Dobrzycki — GRANICA ZACHODNIA
W POLITYCE POLSKIEJ 1944—1947, PWN, s. 357, zł 46.
Marek Szymański — ODDZIAŁ MAJORA „HUBALA”, Wyd.
KiW, s. 175, zł 15, Z POLA WALKI — Nr 3/67/1974, wyd.
KiW, s. 318, zł 20. ROCZNIKI DZIEJÓW RUCHU LUDOWE­
GO, Nr 16/1974, LSW, s. 470, zł 30. WIERNI SPRAWIE —

Wspomnienia działaczy lewicowych prawobrzeżnej Warsza­
wy z lat 1918—1948, Wyd. KiW, s. 684, zł 100. Janusz K. Ko­
złowski, Stefan K. Kozłowski — PRADZIEJE EUROPY OD
XL do IV TYSIĄCLECIA PNE., PWN, s. 503, zł 85. Sław
Krzemień-Ojak — BENEDETTO CROCE I MARKSIZM, PWN,
s. 304, zł 50. Józef Kossecki — CYBERNETYKA KULTURY,
PIW, s. 296, zł 30. EDUKACJA EKONOMICZNA. Problemy
polityki gospodarczej PRL — pr. zb., Wyd. KiW, s. 194, zł 10.
NOWY SYSTEM EKONOMICZNO-FINANSOWY W ORGANI­
ZACJACH PRZEMYSŁOWYCH — pr. zb., PWN, s. 350, zł 40.
Jan Lech Paner — PROBLEMY INFORMACJI NAUKOWEJ,
TECHNICZNEJ I EKONOMICZNEJ W PRACY PEDAGOGICZ­
NEJ, PWN, s- 270, zł 24. W. Drużynin, D. Kontorow — IDEA,
ALGORYTM, DECYZJA, Wyd. MON, s. 394, zł 40. Marian

Rybicki — FRONT JEDNOŚCI NARODU. Założenia, struktu­
ra organizacyjna, kierunki działania, Wyd. KiW, s. 179, zł 15.
Maria i Andrzej Szypowscy — GDYNIA, Wyd. Sport i Tu­
rystyka, s. 192, zł 140. Wydawnictwo albumowe.
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Powiat żywiecki, z jakiej nie spojrzeć by strony,' wyka­
zuje dość istotne różnice nawet w porównaniu z powiata­
mi, które z fizjograficznego punktu widzenia są mu po­
dobne, jak chociażby nowotarski, limanowski czy suski. Owa
zasadnicza, specyficzna odmienność mieści się w tym, że

Żywieckie jest powiatem przemysłów o-rolnym, gdy
wyżej wymienione rolnymi, uprzemysławianymi. Nato­
miast czynnikiem upodabniającym jest nadmierne w nich
rozdrobnienie gospodarstw rolnych i wynikające z tego ty­
tułu perturbacje przy przechodzeniu na nowoczesne formy
intensyfikacji produkcji płodów ziemi i hodowli.

Przełamanie bariery ekstensywnego gospodarowania drogą
wielu wcale skomplikowanych gospodarczych i administra­
cyjnych zabiegów, czyni właśnie ową małą rewolucję agrar­
ną w żywieckim powiecie. Dotyczy ona uporządkowania
przestrzennego wsi, rozbudowy wiejskiej infrastruktury so­
cjalno-bytowej i technicznej oraz, nade wszystko, przebudo­
wy struktury i kultury użytków rolnych, w dużym stopniu
pod kątem hodowlanym.

Jakie z tych zadań wynikają działania, przedsięwzięcia i
zabiegi, a także trudności — traktuje poniższa dysputa, w

której uczestniczyli: sekretarz rolny KP PZPR w Żywcu
Andrzej Gdula; z-ca naczelnika Urzędu Powiatowego, kie­
rownik Wydz. Rolnictwa, Leśnictwa i Skupu Marian Gą­
sior; kierownik Pow. Biura Geodezji i Urządzeń Rolnych
Edward Matonog i jego z-ca Mieczysław Michalak; kierow­
nik Wydz. Geodezji i Urządzeń Rolnych Marek Dernich;
przewodniczący Powiatowej Komisji Planowania Albin
Krajcarz oraz Stanisław Włoch — kierownik Powiatowego
Zarządu Gospodarki Wodnej i Melioracji.

KIERUNKI NATARCIA
— W powiecie żywieckim znajduje się 67 wsi, zgrupowa­

nych w 15 gminach. Mieszkańców liczy powiat 145 tysięcy,
w tym na roli pracuje 50 tysięcy, z czego jednocześnie aż
13 tysięcy jest zatrudnionych w przemyśle. Ta już przed stu

laty kształtująca się grupa społeczna, dwuzawodowców
chłopów-robotników, wyraźnie rzutuje na specyfikę struk­
tury gospodarczej i ludnościowej wsi żywieckiej. Proszę so­
bie wyobrazić, że jest u nas około 27 tys. gospodarstw rol­
nych (pełny stan będzie znany z chwilą zakończenia akcji
nadawania aktów własności), ale tylko 900 gospodarzy utrzy­
muje się wyłącznie z roli. Dla reszty głównym źródłem do­
chodu jest praca w przemyśle, rola zaś źródłem dodatko­
wym. Stąd raczej ograniczone zainteresowanie gospodarką
intensywną i hodowlą produkcyjną — zresztą ograniczaną
poważnie wielkością gospodarstw. A te sr rzędu zaledwie
1,5—4 ha. Ba, większość naszych chłopów-robotników nie
jest zainteresowana powiększaniem areału ziemi.

— Przebudowę rolnictwa zaczęliśmy od uregulowania
spraw własnościowych. Mimo znacznych trudności, jakie
wynikały z zagmatwanych, nieformalnych, pozorowanych
podziałów i zapisów ziemi — akcję tę kończymy.

Następnym, niezmiernej wagi, kierunkiem działania jest
proces scalania użytków rolnych, czyli jak się u nas tra­
dycyjnie nazywa: komasacji. Jest to zadanie złożone, wy­
magające dużej operatywności służb geodezyjnych, architek­
tonicznych, melioracyjnych i szeregu innych. Chcemy bo­
wiem, aby wieś o gruntach scalonych miała równocześnie
uporządkowane sprawy zabudowy przestrzennej, infrastruk­
tury wsi (drogi, odpływy kanalizacyjne, nawet oczyszczal­
nie, budynki użyteczności publicznej itp.) i uregulowaną
strukturę ziemi. Dotychczas scaliliśmy ziemię pięciu wsi:
Milówka, Wieprz, Brzuśnik Bystra, Bierna, a aktualnie sca­
lamy Moszczanicę i Łękawicę. Suma prac przy scaleniach
jest ogromna i bardzo złożona. Są to zabiegi nie tylko tech­
niczne, lecz i społeczne, nawet psychologiczne, wynikające
z przywiązania chłopa do ziemi. Minimalny odsetek (5 proc.)
odwołań jest dowodem, że znajdujemy z rolnikami wspólny
język i stosujemy właściwe formy postępowania. .

Od strony zaś technicznej, trudności pokonaliśmy dzięki
przeniesieniu części służby geodezyjnej (stworzyliśmy trzy
ośrodki) w teren oraz zwiększeniu kompetencji naczelników
gmin w szeregu sprawach związanych z regulacją stosun­
ków agrarnych. To był nasz eksperyment, dziś upowszech­
niany w całej Polsce.

— Kolejne kierunki natarcia dotyczą poprawy struktury
jakościowej gruntów, ich klasyfikacji, wykupu ziemi, two­
rzenia ośrodków hodowlanych przy kółkach rolniczych i po­
większania ich areału, ujednolicenia hodowli bydła i owiec
oraz uporządkowania zabudowy przestrzennej wsi oraz jej
infrastruktury.

AGRARNE PRZEBUDOWY

wagę przywiązujemy do melioracji ziemi,
ścieków wodnych i budowy dróg dojazdo-
wyprzedzają akcje scaleniowe. Nie na tyle

— Ogromną
porządkowania
wych. Prace te

jednak, aby nas zadowolić. Mamy ponad 5.100 ha gruntów
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Telewizja

lemat l

powiedzieć, żeby
Mularczyka „Trawą

(w rei. W. Solarza) spełniło
autora oraz nadzieje widow-
to utwór utrzymany w kon-
poły poetyckiej, balladowej.
sig, co prawda, do pewnych

ze

Andrzej Mularczyk napisał parę sce­
nariuszy filmowych i telewizyjnych. I w

ogóle jest to bardzo dobry reportaży-
sta. Toteż tam, gdzie jego pióro kreśli
sytuacje i spięcia na tle realistycznym,
gdzie zatem pozostaje — jako autor —

wierny dotychczasowej metodzie pisar­
skiej, uzyskuje ciekawe efekty.

Nie można jednak
nowe widowisko
wyrosnąć" (
oczekiwania
ni TV. Był
wencji na

Odwołujący
— jeszcze nie całkiem wypędzonych
wsi polskiej (a raczej z wyobraźni ludz­
kiej) zjawisk ze świata zabobonów, gu­
seł i czarów — ale pozbawiony pełnego
kośćca dramaturgicznego. Perypetie doj­
rzałej kobiety, nie mogącej i nie chcącej
zapomnieć pierwszego męża, który ongiś
przepadł bez wieści, a żyjącej w drugim
stadle małżeńskim jakby w zaczadzeniu
poprzednią, wielką miłością — raziły
naiwnościami i uproszczonym „bergma-
nizmem". O tyle nieuzasadnionym, że re­
alizacja telewizyjna i gra Zofii Rysiów-
ny {zresztą, gra świetna!) nazbyt mało
przypominały typowe — a może niety­
powe? — środowisko wiejskie z jego a-

nachronicznymi wierzeniami w zjawy
lub nowe wcielenia ludzkie starych
wspomnień. Widowisko zostało zdemoni-
towane ponad miarę. Chciało przekazać

co dalej?
monolog wewnętrzny kobiety żyjącej złu­
dzeniami, a nawet chciało dodatkowy u-

wierzytelnić jej dialog z kimś, kogo nie
ma. Skończyło się na chęciach. Napięcie
dramatyczne, sztucznie wzmacniane —

wreszcie opadło i rzecz roztopiła się w

dłuźyznach.
Jeszcze bardziej dłużyło się spotkanie

z tym „Co nam zostało z tych lat" —

czyli ze Stefanią Górską. Scenarzysta
wymyślił scenariusz-samograj, a więc
ilustrację do starych piosenek dawnej
Stefci Górskiej, co zostało w końcu tylko
na starych fotografiach. Nowe nagrania
wokalne były po prostu niedobre, aż żal
było ich słuchać, zamiast np. płyt. Styl
estradowy Górskiej ongiś uwielbiany
przez moje i starsze pokolenie, w zet­
knięciu z prezentacją dzisiejszych jej mo­
żliwości, okazał się niewypałem. I nie­
dźwiedzią przysługą, wyrządzoną popu­
larnej przed wojną artystce. Twórcy te­
go programu kazałbym za karę słuchać,
i oglądać jego „produkt" przez rok bez
przerwy. Może by zrozumiał, na czym
polega umiejętność przypominania żyją-
cych artystów — z szacunkiem dla ich

dawnej sztuki.
Za to inni twórcy nabrali sporą liczbę

odbiorców — zwiódłszy ich planszami za­
powiadającymi znane piosenki w wyko­
naniu czołowych piosenkarzy, a na do­
datek Przybory i Wasowskiego — pre­
zentując (poza pierwszymi minutami)
montaż starych kronik z odbudowy War-
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już zdrenowanych, ale przy obecnym tempie prac i nakła­
dów melioracji nie zakończymy nawet za lat 15. Jeśli się
zważy, że z terenów zmeliorowanych osiągają rolnicy z 4
podstawowych zbóż średnio o 5—6 q/ha więcej niż przed­
tem, a trzy' pokosy traw dają 68—100 q siana z ha — nie
dziwimy się naciskom rolników, abyśmy zwiększyli zasięg
prac melioracyjnych. Tymczasem od kilku już lat uwi­
dacznia się spadek nakładów na te prace. W 1974 r. mieliś­
my 9 min zł, a w tym już tylko 6 min, chociaż wnioskowa­
liśmy o 15 min, bo na taką sumę mamy przygotowaną do­
kumentację techniczną. Czynnikiem hamującym jest też
brak sprzętu ciężkiego, wreszcie ograniczona moc przerobo­
wa Rejonowego Przedsiębiorstwa Robót Melioracyjnych z

Wadowic.
— Łąk należycie zagospodarowanych mamy 9.689 ha. Na­

tomiast około 1,5 tys. ha użytków jest położonych w wy­
sokich partiach gór, pozbawionych dojazdów, przy tym za­
niedbanych, źle uprawianych, prawie nieefektywnych. Aby
coś z tym niekorzystnym dla nas fantem zrobić, podjęliśmy
długofalową akcję tworzenia granicy rolno-leśnej. Rzedz
w tym, aby użytkować ziemie do granicy zasięgu, który
gwarantuje racjonalną i intensywną gospodarkę rolno-ho-
dowlaną. Powyżej tej górskiej granicy będziemy zakładać
lasy. Obliczyliśmy, że posiadamy ponad 10 ,ys. ha ziemi
kwalifikującej się wyłącznie pod zagospodarowanie leśne.
Do tej idei musimy przekonać żywieckich rolników.

— Urząd chętnie przejmuje ziemię, a nawet ją wykupuje
na rzecz kółek rolniczych, które obecnie reorganizują się,
przechodząc na spółdzielcze formy gospodarki. Na przykład
Kółko Rolnicze w Sopotni Wielkiej posiada ośrodek wypa­
sowy owiec, a w Siemieniu oborę na 300 bukatów, przy
posiadaniu 70 ha ziemi. Mamy też prężne Państwowe Tech­
nikum Rolnicze w Łodygowicach, dysponujące 30 ha grun­
tów. Chce ono jednak powiększyć areał w dwójnasób. Na­
wet są rolnicy, którzy by sprzedali część swych działek, ale
po cenach, jakich nie możemy im zaoferować.

— Obącnie zwracamy w naszym powiecie szczególną uwa­
gę na sprawy hodowlane. Chodzi nie tyle o zwiększenie
ilościowe stad podstawowych krów i owiec, ile ujednoli­
cenie rasy. Wprowadzamy krzyżówkę krowy czerwono-bia­
łej, o wysokiej mleczności i dużym przyroście masy mię­
snej. Mamy kilka tysięcy nierasowych owiec. Musimy je
usunąć, wprowadzając gatunki wysokowełniaste, mięsne i
mleczne.. Zadanie to już realizujemy.

BUDOWLANY BOOM
— Budowlany boom trwa w naszym powiecie od lat 15

1 wcale nie widać jego końca. Urząd Powiatowy wydaje
rocznie prawie 1500 zezwoleń na budowę budynków miesz­
kalnych i gospodarczych. Nic więc dziwnego, że wzrost

przydziałów materiałów budowlanych w ostatnich latach
nie zaspokaja potrzeb. Wzrasta też jakość i standard bu­
downictwa w związku z rozwojem turystyki, dla której wieś
znacznie powiększa bazę noclegową. To wymaga dodatko­
wych materiałów.

— Rozwój turystyki i jej potrzeby dyktują nam też tem­
po wzbogacania infrastruktury socjalno-bytowej wsi i jej
małą architekturę. Czynami społecznymi porządkujemy te­
reny publiczne, zwiększając jednocześnie zaplecze dla róż­
nego typu usług tak dla mieszkańców wsi, jak i turystów.
Szczególniejszą uwagę poświęcimy w najbliższym czasie
naszym gminom o najważniejszej atrakcyjności turystycznej,
jak Rajczy, Węgierskiej Górce, Korbielowie i Jeleśnej. Ta
ostatnia miejscowość stanowi naszą gminę wzorcową. Po­
siada ona plan zagospodarowania przestrzennego. Także
Korbielów w niedalekiej przyszłości stanie się atrakcyjną
miejscowością letniskową, z wyciągiem na Pilsko i własnym
zalewem wodnym dla celów rekreacyjnych.

— Mówiąc o przebudowie rolnictwa i o turystyce, nie
zapominamy o ochronie środowiska naturalnego. I dlatego
właśnie chcemy nadmierny ruch turystyczny, jaki dotąd
skupia się przede wszystkim nad Sołą, przy jeziorach Ży­
wieckim, Międzybrodzkim i w Porąbce — rozładować po­
przez zagospodarowanie turystyczne szeregu naszych pięk­
nie położonych wsi górskich.

*

Ziemia żywiecka w szybkim tempie przebudowuje I

porządkuje gospodarkę wiejską. Na pełne efekty trwają­
cej „małej rewolucji agrarnej” trzeba będzie jednak pocze­
kać. Nie jest to proces jednokierunkowy i łatwy w reali­
zacji. Sprzyjająca jednak koniunktura rolna i polityka na­
szego państwa, służą przyspieszaniu realizeji tych proce­
sów i osiągnięciu wyznaczonych celów. Celów, którymi zre­
sztą żyje nie tylko wieś żywiecka, lecz każda inna naszego
województwa.

STEFAN MACIEJEWSKI

Pracownicy
Państwowego
Gospodarstwa

Rolnego Grun­
wald w woj.

olsztyńskim
przystąpili do
sadzenia ziem­
niaków. W tym
roku pod ziem­
niaki przezna-

poczęli sadzenie

wczesnych ziem­
niaków, lecz nie­
stety, na roz­
drobnionej zie­
mi krakowskiej,
mniejszy udział
w tych pracach
biorą maszyny.
CAF — Moroz

czono tu 120 ha.
W naszym wo-

jewództwie sie-

wy są Już na

ukończeniu. Rol-

nicy także roz-

dowcipna
się ino J.
przewrot-
wykłademdługim)

o savoir vivrze,
Krafftówny oraz sa-

Krystyna Sienkiewicz

szawy w „Zaśpiewajmy to jeszcze raz".
Montaż był wzruszający (choć wielokrot­
nie powtarzany), ale po co wprowadzać
nas w błąd wyliczaniem nazwisk, które

pojawiły się zaledwie przelotnie w tzw.
zwiastunie programu?

Gdyby nie dłużyzny (aż dwie części
sobotnio-niedzielne) „Kabaretu Pod Fafi-
kiern" — czyli pod pretekstem „Przekro­
ju" zabawy w estradowe redagowanie ty­
godnika — byłaby to impreza
i skondensowana. A tak ostał
T. Stanisławski z kapitalnie
nym (choć też za

mniemanologicznym
dobra piosenka B.

ma—jakotaka—
(w modnym prześcieradle). I łódzki ko­
mentarz do krakowskiego „Przekroju",
utkany gorzej niż robią to łódzcy włók­
niarze z konkretnym surowcem materia­
łowym.

Zabawnie wypadła szwedzka „Rozryw­
ka dla Niecierpliwych" — bo operująca
krótkimi spięciami, niczym w starym,
niemym kinie. Ale — jak nam wytłuma­
czono przed tym — był to jednorazowy
wyskok szwedzkiej TV, aby zdobyć na­
grodę na festiwalu w Montreauz. Co tłu­
maczy wprawdzie Szwedów, lecz nie nas

(w sensie przygotowywania programów
rozrywkowych). Natomiast Bank Miast

pojawia się ostatnio chyba za często na

ekranach i przez to jego formy coraz

bardziej uwidaczniają brak nowych po­
mysłów. Podobnie, jak program „Świad­
kowie". Tylko Irena Dziedzic potrafi je­
szcze wykrzesać wciąż coś frapującego ze

schematów „Tele-echa". Ale, niestety, nie

każdy to u mi e.„
BOB

znaczy nowoczesność
Nowoczesność Zakładów, Przemysłu Wełnianego w Kętach

— istniejących w obecnej formie od 1972 roku — widać na

każdym kroku. Już z zewnątrz zwracają uwagę czyste, ład­
nie ogrodzone i zagospodarowane kolorowe hale produkcyjne.
Wyznacznikiem wszystkiego co nowe jest tutaj automatyza­
cja i mechanizacja, klimatyzacja i estetyczne, obszerne hale
produkcyjne. Do tego dodać należy jeszcze komputer rozli­
czający produkcję wydziału tkalni, funkcjonalne zaplecze so­
cjalne z przychodnią lekarską (gabinety: internistyczny, gi­
nekologiczny, dentystyczny 1 okulistyczny) i nowoczesną sto­
łówkę dla pracowników i ich rodzin.

Młoda, w przeważającej części kobieca załoga produkuje
znane i poszukiwane na rynku tkaniny elano-wełniane, tor-
lenowe i bistorowe. Te ostatnie produkuje się według opra­
cowanej w zakładach technologii. W tym roku „Kentex” do­
starczy na rynek 1,5 min metrów bistoru. Nowoczesne ma­
szyny 1 pomysłowość załogi, pozwoliły zakładom uzyskać II

miejsce w ogólnopolskim konkursie oszczędności materiałów.
Jednak produkcja nie jest jedynym ośrodkiem zaintereso­

wania i troski zakładów. Dla wygody pracujących tu kobiet
działa zakładowe przedszkole dla 200 dzieci, oraz żłobek przyj­
mujący codziennie 60 maluchów. Wybudowano też trzy bloki
mieszkalne 1 ośrodek campingowy w Żarnówce k. Porąbki.
Obecnie powstaje w pobliży zakładów sklep spożywczy, któ­
ry prowadził będzie sprzedaż na zamówienia złożone przed
rozpoczęciem pracy.

Tekst i zdjęcia: JERZY SĄDECKI

DYMY
NAD KRYNICĄ

Klimat Krynicy jest coraz

gorszy. Od wczesnego ran­
ka z kominów sanatoriów i

prywatnych domów unoszą
się kłęby czarnego dymu,
zalegają nad doliną, w któ­
rej leży uzdrowisko, wciska­
ją w lasy, porastające okoli­
czne wzgórza. Drzewa na

zboczach gór pokrywają się
sadzą, niszczeją. Jeśli w naj­
bliższych latach me rozwią-*
że się sprawy owego zady­
miania, Krynica przestanie
być uzdrowiskiem, podob­
nie, jak przestało być nim
Zakopane...
(862)

M. C.

Skarżysko

DLACZEGO NIECZYNNE?

28 marca br. na Dworcu

Głównym w Krakowie
wszystkie automaty do
sprzedaży biletów były nie­
czynne. Działo się to na. \wf
dni przed świętami, a więc,
w okresie nasilonego ruchu
pasażerskiego. W ten sposób,,
ogromne kolejki pod kasami
zwiększyły się dwukrotnie...
Kto z PKP jest odpowie­
dzialny za owo skandaliczne
zaniedbanie? (939)

RYSZARD KMERA
Wieliczka

J. wyprosiła mnie za drzwi,
polecając ustawić się w ta-

ńemcowej kolejce...
Po co więc służba zdrowia

wydaje przywileje, które nie
>ą respektowane przez jej
pracowników? Prosiłabym o

wyjaśnienie tej sprawy, za­
znaczając jednocześnie, że
tak czy inaczej nie mam za­
miaru przestać honorowo
oddawać krwi, niezależnie
od jakichkolwiek przywile­
jów... (842)
MIROSŁAWA POFELSKA

Kraków

MOŻNA SIE UDUSIĆ...

Przed blokiem nr 26 przy
ul. Krowoderskich Zuchów
zlokalizowano śmietnik.
Miejsce, w którym go posta­
wiono, jest przez cały dzień
nasłonecznione; odpadki gni-
ją, zatruwając fetorem całą
okolicę. Smród przenika do
mieszkań nawet przez zam­
knięte okna; nie ma mowy
o korzystaniu z loggi. Inter­
weniowaliśmy w Spółdzielni
Mieszkaniowej „Krakus" —

jednakże bez skutku. Jedynie
zamiast kilku tradycyjnych
pojemników otrzymaliśmy
trzy nowe, większe, w których
gromadzi się więcej śmieci i
które cuchną jeszcze bar­
dziej. A ukoronowaniem
wszystkiego jest zlokalizowa­
ny koło śmietnika trzepak,
iyjemy przy zamkniętych

^stale oknach, w zaduchu i

-fetorze, w warunkach, urą­
gających podstawowym nor­
mom sanitarno-higienicznym.
I nikogo to jakoś nie obcho­
dzi...

16 podpisów lokatorów
domu przy Krowoderskich

Zuchów 26, Kraków

PO CO TEN
„PRZYWILEJ”?...

Z grypą i wysoką gorą—-
czką udałam się niedawno
do Przychodni Rejonowej
przy ul. Wójtowskiej 5 w

Krakowie. Ze względu na

wyjątkowo złe samopoczu­
cie, postanowiłam skorzy­
stać z przywileju przyjęcia
poza kolejnością, przysługu­
jącego mi jako honoro­
wej dawczyni krwi. Kiedy
jednak weszłam do gabine­
tu, lekarz — pani Krystyna

DYLIŻANSEM SZYBCIEJ...

Telegram wysłany przeze
mnie z Bystrzycy Kłodzkiej
do Krakowa w dniu 27 mar­
ca dotarł do adresata już 6
kwietnia. Kto zawalił — u -

rząd pocztowy w Bystrzycy,
czy urząd w Krakowie —

trudno dociec. Jedno jest
pewne: szybciej dotarłby list,
wysłany dyliżansem... Tyle,
że dyliżansy dawno wyszły
z użycia.
HONORATA WALASEK

Bystrzyca Kłodzka
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Kamienicznik
(właściciel bu­

dynku, wynajmujący mie­
szkania i pobierający
czynsz) to relikt przeszło­

ści. Uosobienie kapitalistycznego
wyzysku. Na przeciwstawnym
biegunie stał lokator, dla które­
go kamienicznik był niemal pa-

- aeiń życia i śmierci, mógł do­
wolnie ustalać czynsz, wyrzucić
z mieszkania itp. Obecne pra­
wodawstwo chroni lokatora,
który w tym stosunku jest prze­
cież stroną słabszą, przyznając
jednak prawo właścicielowi bu­
dynku do korzystania ze swo­
jej własności.

Stosowanie prawa lokalowego
należy do wydziałów lokalo­
wych urzędów dzielnicowych,
miejskich, powiatowych. Urzęd­
nicy więc decydują, czy słuszne

przepisy są prawidłowo inter­
pretowane czy też nie. Niektóre
sformułowania ustawy można
bowiem odczytywać i czasami
nadawać nawet sprzeczne z in­
tencją ustawodawcy znaczenie.

Ostatnio do redakcji wpłynęło
kilka skarg od lokatorów, któ­
rzy decyzją urzędu zostali zmu­
szeni do przekwaterowania się
do innego mieszkania. Decyzje
te wydane zostały na podstawie
art. 25 prawa lokalowego, któ­
ry w punkcie 3 powiada, że „w

przypadku dostarczenia lokalu

zamiennego przez właściciela
lub członka spółdzielni mieszka­
niowej, terenowy organ admi­
nistracji państwowej ma obo­
wiązek przekwaterowania na­
jemcy do takiego lokalu”. Doty­
czy to przypadków gdy właści­
ciel nie mieszka w swoim bu­
dynku, a. chciałby w nim za­
mieszkać. Intencja ustawodawcy
jest oczywiście słuszna, ale zbyt
formalne i pochopne stosowanie

tego przepisu może wyrządzić
obywatelowi dużą krzywdę.

Dr Janusz K. od 1946 r. miesz­
ka w Krakowie wraz z matką,
osobą chorą, będącą już w po­
deszłym wieku. W tej samej
kamienicy zajmuje lokal wła­

ścicielka, a administrację bu­
dynku prowadzi od 1971 r. jej
córka mieszkająca także w Kra­
kowie.

Właścicielka z córką postano­
wiły pozbyć się lokatorów. Ja­
nusz K. od wielu lat sygnalizo­
wał, że w jego mieszkaniu są

pewne usterki, które niewiel­
kim nakładem należałoby usu­
nąć. Mimo ciągłych monitów i

próśb kierowanych do właści­
cielki i administratorki reakcji
żadnej nie było. Zamiast remon­
tu w domu zjawiła się komisja
z Wydziału Budownictwa i Ar­
chitektury Urzędu Dzielnicowe-

Wydział bez przeprowadzenia
rozmowy, nie pytając zaintere­
sowanych o zgodę wydał decy­
zję o przydzieleniu mieszkania
w jej domu administratorce i

wykwaterowaniu rodziny Janu­
sza K. Osoba wydająca decyzję
twierdzi, że nowe pomieszcze­
nie jest równorzędne i właści­
wie pretensje lokatora pozba­
wione są wszelkiej racji. Loka­
tor zaś utrzymuje, że mieszka­
nie jest znacznie gorsze, mniej­
sze, zagrzybione i ciemne.

Nie od rzeczy będzie dodać, że
matka Janusza K. znajduje się
w ciągłym leczeniu, jest chora

ROZWAŻNA
DECYZJA?

go, która stwierdziła, że lokal
nie nadaje się do zamieszkania,
że przebywanie w nim zagraża
życiu. Wystraszony lokator in­
terweniował u władz dzielnicy
i miasta, prosząc o przeanalizo­
wanie sprawy. Była nowa komi­
sja i jej ustalenie brzmialo:
mieszkanie jest dobre, trzeba

tylko naprawić dach. Właści­
cielka odwołała się do urzędu
miejskiego. Powołano znów ko­
misję, która zaleciła dokonanie

drobnych napraw — usunięcie
jednej belki i uznała, że stan
lokalu nie budzi obaw. Remont
trwał kilka dni, usterkę usunię­
to.

Wówczas właścicielka zwróci­
ła się do dzielnicowego wydzia­
łu spraw lokalowych o przy­
dział mieszkania zajmowanego
przez rodzinę Janusza K. dla

swojej córki — administratorki,
dając w zamian lokal zas-tajpczy.

na przewlekłe schorzenia ner­
wowe i gwałtowna zmiana do­
tychczasowego trybu życia na

pewno nie przyczyni się do po­
prawienia zdrowia. Janusz K.

wcześniej kilkakrotnie prosił
wydział o zmianę mieszkania na

inne, odpowiednie do jego po­
trzeb. Prośba ta ciągle pozosta­
wała bez echa. I tu nagle taka

decyzja.
Sprawę tę traktujemy jako

przykład i nie chcielibyśmy aby
do niej odniesiono cały problem.
Wiadomo bowiem, iż interpre­
tacja przepisów i stosowanie ich
w praktyce to niezmiernie trud­
na sprawa. Przepisy tworzą bo­
wiem podstawę, w oparciu o

którą podejmuje decyzję kon­
kretny urząd, a raczej kompe­
tentny pracownik. Czy zawsze

możliwe jest w pełni obiektyw­
ne i sprawiedliwe rozstrzygnię­
cie sporu? Rzecz leży w odpo­

wiednim stosowaniu przepisów
prawa i w równym traktowaniu

wszystkich stron stojących przed
urzędem. Bardzo formalne trzy­
manie się przepisów może do­
prowadzić do takiej sytuacji, że
właściciel znajdzie bądź jaki
kąt... i lokator zmuszony będzie
przejść z porządnego mieszkania
do rudery. Nie będzie mógł na­
wet protestować, że przecież
zajmuje lokal od kilkudziesię­
ciu lat, że nowe pomieszczenie
jest rażąco gorsze. Urząd zasło­
ni się przepisami i wszystkie
odwołania będą bezskuteczne.

Jest rzeczą oczywistą, że wła­
ściciel, który czasami przez wie­
le lat pracował, aby kupić dom,
ma prawo z niego korzystać.
Ale czy wolno komuś robić wy­
godę kosztem drugiej strony.
Lokator ma prawo przedstawić
swoje propozycje, ma prawo
wskazać na rażącą różnicę mię­
dzy zajmowanym dotąd loka­
lem a nowym mieszkaniem, a

urząd ma obowiązek wysłuchać
i uwzględnić te uwagi w roz­
strzygnięciu sprawy. Prawo loka­
lowe mówi kilkakrotnie o ko­
nieczności wnikliwego i wszech­
stronnego badania spornych
spraw, o braniu pod uwagę
wszystkich okoliczności. Naj­
lepszą możliwością poznania
spornego zagadnienia jest roz­
prawa. Tam istnieje sposobność
wysłuchania obu stron, świad­
ków, przejrzenia dokumentów
a także skonfrontowania wszyst­
kich osób. Tu można uzyskać
obraz, który pomoże najbardziej
sprawiedliwie rozstrzygnąć spra­
wę. Szkoda, że często pomija się
tę formę — zalecaną zresztą
przez ministerstwo — i wydaje
się decyzję na podstawie sa­
mych akt.

Przy rozstrzyganiu trzeba sto­
sować się do ducha całego u-

stawodawstwa, które chroni

przecież ludzi pracy i nie daje
priorytetu własności prywatnej.

ZBIGNIEW SATAŁA

FABRYKA KOSMETYKÓW „POLLENA-
MIRACULUM”

w KRAKOWIE, ul. ZABLOCIE 23

zatrudni zaraz:

■ robotników wykwalifikowanych
— do obsługi wózków akumulatorowych

oraz kierowców ciągników
— mechaników

frezerów
palaczy kotłowych centralnego ogrze­
wania

■ robotników niewykwalifikowanych
do prac transportowych i magazyno­
wych

■ zastępcę kierownika Działu Zaopatrze­
nia — wymagane wykształcenie wyższe
lub średnie ekonomiczne, względnie

* wyższe prawnicze
■ kierownika i zastępcę Magazynu Wyro­

bów Gotowych — wymagane wykształ­
cenie średnie ekonomiczne.

Wynagrodzenie oraz świadczenia wg
Układu Zbiorowego Pracy Pracowników
dla przemysłu chemicznego.

Wszelkich informacji dotyczących wa­
runków pracy i płacy udziela Dział Kadr
i Szkolenia.

Elegancka łazienka w każdym mieszkaniu!

PŁYTKI CERAMICZNE
ścienne i podłogowe
produkcji hiszpańskiej

poleca PT. Klientom

Przedsiębiorstwo

Eksportu

Wewnętrznego
«PEWEX»

Duży wybór wzorów I kolorów. ZAPRASZAMY do naszych
punktów handlowych!

Kupno

BONY PeKaO kupię. —

Oferty listowne: Rakow­
ski, Śliska 10, m. 103,
00-127 Warszawa.

W DNIU 31 marca 1975 r.,
w pociągu na trasie Gry­
bów — Łomnia, zagubio­
no portfel z dokumentami
na nazwisko Józef Wasyl,
zam. Łomnica 161, pow.
Nowy Sącz. Dla łaskawe­
go znalazcy nagroda 500

złotych. S-60496

Nieruchomości

SPRZEDAM dom piętro­
wy, nowy, z ogrodem, 20
km za Krakowem, ładna
okolica leśna, cena przy­
stępna. Oferty 63227 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

HOSZOWSKA Ewa, Jawo­
rzno, Wllkoszyn 54, zgubi-
łe legitymację autobuso­
wą nr 15043 wydaną przez
MPK Jaworzno.

Mechaniczne zabawki

zdobywają świat

Pierwsze zetknięcie się
człowieka z mechanizacją
następuje już w dzieciń­
stwie. Zabawki mechanicz­
ne robią, na święcie praw­
dziwą furorę. Powstają
wielkie fabryki, w których
ożywią się misie, koty, pies­
ki, lalki. Krajowych produ­
centów mechanicznych za­
bawek jest niestety niewie­
lu. Popyt na nie rośnie. W
naszych sklepach pojawiły
się ostatnio zabawki pro­
dukcji japońskiej, hiszpań­
skiej, włoskiej, holender­
skiej. Szkoda tylko, że ich
ceny są nieprzystępne dla
przeciętnej kieszeni. Na
zdjęciu: samochody sporto­
we.

CAF — Sieńko

SPRZEDAM domek jed­
norodzinny. ogródek. He­
lena Motylak, Kalina
Wielka 126, koło Miecho­
wa. g-63226

SPRZEDAM 5 ha z zabu­
dowaniami. Komunikacja
dogodna. Bugaj, Mostek
23, pow. Miechów.

PILNIE sprzedam dom

murowany, nowy, c. o .,

woda, wraz z 1,40 ha zie­
mi. Janina Kwiatkowska,
Dąbrówka Tuchowska 31,
p-ta Tuchów, pow. Tar­
nów. T-61330

GOSPODARSTWO 9 ha w

tym 3 ha lasu, z zabu­
dowaniami, sprzedam lub
zamienię na małe do 1,5
ha. Mogę sprzedać na

działki. Aniela Pulit, Ma­
dejowa 19, pow. Nowy
Sącz. S-60485

SPRZEDAM działki budo­
wlane. Genowefa Chrap­
ią, Klecza Dolna 72, pow.
Wadowice.

SPRZEDAM dom muro­
wany, sad, ogród 77 arów,
20 km od Krakowa. —

Oferty 63493 „Prasa” Kra­
ków. Wiślna 2.

DOM wczasowy, docho­
dowy, w Krynicy, 10 po­
koi na 24 osoby, wyposa­
żony, z dużą parcelą —

sprzedam. Cena 1.100,000.
Zgłoszenia: KrynlcaZdrój,
skrytka pocztowa 65.

NOWY Sącz, ul. Topolowa
— parcelę budowlaną oko­
ło 7 arów, wraz z zabu­
dowaniem gospodarczym,
garażem i materiałem bu­
dowlanym — sprzedam. —

Nowy Sącz, tel. 210-31, w

godz. 7—15.

AUGUSTYNEK Elżbieta —

Trzebinia - Siersza, os.

Gaj 25/12, zgubiła legity­
mację autobusową nr

16058, wydaną przez MPK
Jaworzno.

NOWAK Stefania, Kasina
Wielka 108, zgubiła zezwo­
lenie nr L 040218 na ścię­
cie drzewa, wydane przez
Wydział Leśnictwa Urzędu
Powiatowego w Limano­
wej. A-69

BROCZEK Paweł, Jaworz­
no, Matejki 51, zgubił le­
gitymację szkolną nr

617/73, wydaną przez Te­
chnikum Przemysłu Drze­
wnego w Krzeszowicach.

JAMRYCH Zdzisław, zam.

Czerwienne Górne 268.
pow. Nowy Targ, zgubił
legitymację szkolną nr

18/73, wydaną przez Li­
ceum Ogólnokształcące w

Nowym Targu.

KOCĄB Zofia, Mikołajo-
wice 12, pow. Tarnów —

zgubiła legitymację szkol­
ną nr 71/75, wydaną przez
II Liceum Ogólnokształ­
cące w Tarnowie.

BORZYKOWSKA Bogumi­
ła, Zakliczyn, Jagielloń­
ska 27, pow. Brzesko, zgu­
biła legitymację szkolną,
wydaną przez Zespół
Szkół Mechaniczno-Elek­
trycznych — Technikum
Mechaniczno - Eelektrycz-
ne w Brzesku.

SMOLEN Antoni, Łysa
Góra 23. pow. Brzesko,
zgubił przepustkę wejś­
ciową wydaną przez
WPPM Zakłady Mięsne w

Tarnowie.

W NRD
Od chwili otwarcia granicy między Pol­

ską i NRD ruch turystyczny rozwija się
niezwykle dynamicznie. W ub. roku 6,5
min Polaków odwiedziło kraj naszych za­
chodnich sąsiadów, natomiast w Polsce

przebywało ponad 5 min turystów z NRD.
Jest rzeczą oczywistą, że pokaźny procent
tej liczby stanowią obywatele Polski i
NRD mieszkający w województwach przy­
granicznych, Krótkotrwałe wyjazdy —

głównie jednodniowe — należą już w tym
rejonie do tradycji.

Również turystyka zorganizowana roz­
wija się pomyślnie, choć szczupła baza
hotelowa tak w Polsce jak i w NRD —

uniemożliwia zwiększenie ilości wycie­
czek. W tym roku do Polski za pośred­
nictwem „Reisebiiro” przyjedzie około 160

tys. obywateli NRD, z Polski natomiast
» różnymi wycieczkami wyjedzie do NRD
80—90 tys. rodaków. Do tego dodać trze­
ba szerokie kontakty między poszczegól­
nymi zakładami pracy, organizacjami mło­
dzieżowymi, związkami zawodowymi.

Jąka jest struktura wyjazdów grupo­
wych do NRD? 70 proc. ,to wycieczki kil­
kudniowe (maksimum 6 dni). 15 proc. —

wycieczki wypoczynkowe, głównie w Gó­
ry Harzu i Las Turyński, wreszcie pozo­

stałe 15 proc, to wyjazdy specjalistyczne
(na różnego rodzaju targi, wymiany grup
zawodowych). Największym powodzeniem
wśród naszych rodaków cieszą się trasy
prowadzące przez Berlin, Lipsk i Drezno.

Zapotrzebowanie na te wycieczki jest bar­
dzo duże, w „Reisebiiro” przyznają jed­
nak szczerze, że z uwagi na zbyt małą
bazę hotelową — nie będą mogli w pełni
zaspokoić tych życzeń. „Reisebiiro” pro­
ponuje więc turystom polskim nie mniej
atrakcyjne trasy — północną (Neubran-
denburg, Rostock, Magdeburg), południo­
wą (Erfurt, Karl-Marx-Stadt) czy też dwu­
dniowe wyjazdy w okolice Spreewaldu
(atrakcją jest przejazd łodziami po licz­
nych kanałach).

Od tego roku „Reisebiiro” wprowadziło
nową formę usług dla turystów indywi­
dualnych — tzw. usługi z gwarancją.
„Reisebiiro” w określonym terminie usta­
la. trzy trasy, a zgłaszać się mogą nań

turyści indywidualni z różnych krajów
socjalistycznych za pośrednictwem biur

podróży w swoich krajach. Oto propozy­
cje „Reisebiiro” na sezon letni: 4-dniowa
trasa Drezno — Lipsk — Berlin, 7-dnio-
wa wycieczka Rostock, Berlin — Lipsk
1 również 7-dniowa na trasie Eisenach —

Erfurt — Lipsk — Drezno. Organizatorzy

gwarantują noclegi, wyżywienie, przejazd
autokarem, zwiedzanie miast.

Wielu polskich turystów, zwłaszcza zmo­
toryzowanych, przejeżdża przez NRD

tranzytem. Ponieważ są kłopoty z zare­
zerwowaniem miejsc w hotelach, naj­
lepiej zatrzymać się na campingach. Tu­
ryści muszą być jednak przygotowani na

to, że są to campingi bardzo proste, naj­
częściej tylkp pole namiotowe, nie ma

natomiast domków campingowych czy

bungalowów. Dlatego zmotoryzowani tu­
ryści powinni koniecznie zabrać ze sobą
namiot. Uwaga — w NRD obowiązuje za­
kaz biwakowania na dziko.

Na koniec chciałbym powiadomić pol­
skich turystów, że placówka „Reisebiiro”
w Warszawie — podobnie jak punkt „Or­
bisu” W Berlinie — począwszy od tego
roku prowadzi także działalność handlo­
wą. W placówce tej można uzyskać nie

tylko potrzebne informacje, ale rezerwo­
wać miejsca na wycieczki do NRD. (ans)

SPRZEDAM gospodarstwo
rolne 2.40 ha, dom mie­
szkalny, zabudowania in­
wentarskie, w Wieloglo-
wach. Wiadomość: An­
drzej Król, Świniarsko 256,
p-ta Chełmiec, pow. No­
wy Sącz.

KOŁODZIEJCZAK Paweł,
zam. Nowy Sącz, Zdrojo­
wa 119, zgubił legityma­
cję studencką nr 9763, wy­
stawioną przez Akademię
Rolniczą w Krakowie.

STEC Henryk, Balin 299,
pow. Chrzanów, zgubił
legitymację autobusową
nr 13385, wydaną przez
MPK Jaworzno.

J-59029

Zguby
Wczasy

ROZMAITOŚCI * ROZMAITOŚCI
ARTYSTKI GRECKIE ZAJMUJĄ SIĘ POLITYKĄ

W Grecji zakończył się terror „czarnych pułkowników”, życie
powróciło do normy. Wydaje się znowu książki, wystawia sztu­
ki teatralne. Wielu ludzi kultury powróciło z wygnania.

Piękna, kruczowłosa artystka dramatyczna Anna Sinodinou,
jest obecnie deputowaną do parlamentu, postacią znaną i sza­
nowaną w całej Grecji. Podczas ferii parlamentu wystąpi w roli

Elektry w Salonikach, Epirze i Macedonii. Jej nazwisko na afi­
szu teatralnym przyciąga tysiące widzów, W czasie sesji parla­
mentarnej piękna Anna wkracza na salę obrad z plikiem notatek,
bierze aktywny udział w dyskusjach. To już nie rola, lecz pra­
wdziwe życie...

Inna artystka, której pasją jest życie społeczne — to jasno­
włosa Melina Mercouri, przedtem skazana na wygnanie. Kan­
dydowała w czasie wyborów, przegrywając w najbiedniejszej
dzielnicy Pireusu kilkudziesięcioma glosami. Postarała się za­
tem o uzyskanie w telewizji cotygodniowego godzinnego „okien­
ka". Odpowiada na pytania, załatwia sprawy interwencyjne. Cy­
tuje chętnie słowa Nikosa Kazantzakisa, autora „Greka Zorby”:
„Nie spodziewam się niczego. Nie lękam się niczego. Jestem

wolną”. (PAP)

JAK WAI.EZJUSZ WJEŻDŻAŁ DO POLSKI

Śmierć Zygmunta Augusta w 1572 r. kończy w Polsce pano­
wanie rodu Jagiellonów. Pierwszym królem wybranym przez
wolną t-lekeję był królewicz francuski Henryk z rodu Valois,
W Polsce zwanego rodem Walezjuszów. W archiwum w Zury­
chu znajduje się opis wjazdu Henryka Walezjusza do Polski.

„Reportaż” ten wyszedł spod pióra uczestnika podróży.
Pierwsze kroki Walezjusza na ziemi polskiej były w Między­

rzeczu. A oto fragmenty relacji: „Z Frankfurtu nad Odrą ru­
szyliśmy na Ośno i stąd, tj. z Ośna, skręciliśmy na Sulęcin,
gdzie na przyjazd króla oczekiwał z powitaniem polski marszałek
z pocztem 130 konnych równo ubranych w popielatą barwę. Ten­
że marszałek powitał króla z uniżonością i rewerencją, jako swe­
go pana i uczcił go darem trzech pięknych koni w czarnych
rzędach (ozdobionych jak gdyby drogimi kamieniami i diamen­
tami oraz srebrnymi okuciami). Gdy zaś marszałek i jego oto­
czenie witając króla całowali go w kolano — król, jako że nie

podobał mu się ten sposób oddawania czci, wzbraniał się przed
tym i za pośrednictwem tłumacza wszczął rozmowę z marszał­
kiem.

Następnego dnia król znalazł się na polskiej ziemi.
Na dobre ćwierć mili przed Międzyrzeczem oczekiwał króla

oddział 400 konnych. Oddział ten towarzyszył królowi do mia­
sta, dokąd trzeba było się spieszyć z powodu zapadającej nocy.
Na zamek wjechano przy świetle pochodni. Burmistrz i rada

miejska międzyrzecka wręczyli tegoż jeszcze dnia królowi klu­
cze od wszystkich bram miejskich, owinięte w białą i czerwo­
ną tkaninę. ( .. .)

Następnego dnia Polacy zebrali się znowu dookoła w wielkiej
liczbie i w tych samych kosztownych szatach co dnia poprze­
dniego, by towarzyszyć królowi w dalszą podróż do Poznania.
Nie da się jednak ocenić, ilu ich było w ogóle, bo wielu cze­
kało przy bramie, inni w przydrożnych wioskach. Polacy dali
królowi w Międzyrzeczu nowy pojazd, cały obciągnięty i wy­
bity czarnym aksamitem, ozdobiony z przodu i z tyłu złotymi
guzami. (...) Tak więc francuski stangret musiał ze swoim po­
jazdem, w którym przywiózł był króla z samej Francji aż do

Międzyrzecza — pozostać w tyle orszaku, jako zbyt skromnym...”.
(J. J.)

FRĄCZKOWI Franciszko­
wi, zam. w Babicach 278,
pow. Chrzanów, • skradzio­
no legitymację autobuso­
wą nr 3497, wydaną przez
MPK Jaworzno.

WYNAJMĘ duży dom w

w Rabce przedsiębiorstwu
państwowemu. — Oferty
61985 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

Wszystkim, którzy towarzyszyli w ostatniej
drodze naszego najdroższego Męża i Tatusia

Mieczysława Biesiadeckiego
i byli sercem z nami w tych ciężkich chwilach
oraz za dowody uznania i pamięci dla Zmarłego
pedagoga — harcmistrza P. L .

— radnego i dzia­
łacza Stronnictwa Demokratycznego — składamy
tą drogą najserdeczniejsze podziękowanie.

ŻONA, CÓRKA i RODZINA

Wszystkim, którzy w okresie choroby i śmierci

ADAMA WIŁKOWICZA
okazali wiele dobroci i poświęcenia oraz wzięli
udział w Jego pogrzebie, na cmentarzu w Zby-
litowskiej Górze, składamy tą drogą najserdecz­
niejsze podziękowanie.

RODZINA

Wszystkim, którzy okazali nam serce, współ­
czucie i pomoc w bolesnych i trudnych chwi­
lach po śmierci naszej ukochanej Matki, Żony

i Babci

MARII ZAJĄC
oraz wzięli tak licznie udział w Jej ostatniej
drodze, składamy najserdeczniejsze podziękowa­
nie.

Dziękujemy gorąco Koleżankom z Ligi Kobiet,
a szczególnie A. Gadziała i M. Słowik oraz Ko­
legom ze Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego,
za okazaną pomoc w czasie choroby, jak rów­
nież w obrzędzie pogrzebowym.

RODZINA

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 8
kwietnia 1975 r., zmarl długoletni pracownik Pol­

skich Linii Oceanicznych, kucharz PMH

Aleksander Oczoś
odznaczony złotą odznaką

,,Zasłużony Pracownik Morza”.

W Zmarłym straciliśmy cenionego pracownika
i oddanego kolegę;

Jego RODZINIE składamy wyrazy głębokiego
współczucia.

Dyrekcja, RZ ZZMiP i pracownicy PLO

Pogrzeb odbył się na cmentarzu Rakowickim

w Krakowie.

Zawiadamiamy wszystkich naszych Odbiorców, Dostaw­
ców, Osoby zainteresowane oraz zainteresowane Jednostki
Gospodarki Uspołecznionej, że Spółdzielnia Pracy Che-

miczno-Szklana „BARWA” w Krakowie —

zmieniła statutowo swę nazwę, na:

Przemysłowe Zakłady Chemii Gospodarczej «Barwa»
SPÓŁDZIELNIA PRACY

w Krakowie, Rynek Główny 33

i pod tą nazwą poleca obecnie swoim PT Klientom arty­
kuły produkowane w zwiększonym asortymencie. — Nu­
mery kont bankowych pozostają bez zmian.

Fabryka Samochodów

Małolitrażowych w Bielsku Białej
zatrudni: .»

• KUCHARKI
• PODKUCHENNE
• KELNERKI
• SPRZĄTACZKI
w ośrodkach wczasowych w Sianożętach i Ustro­
niu Morskim, powiat Kołobrzeg, oraz w ośrodkach

kolonijnych w Gdańsku w okresie letnim.

Wynagrodzenie według obowiązujących-stawek w do­
mach wczasowych i na koloniach.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Socjalno-Bytowy Fabryki
Samochodów Małolitrażowych — BIELSKO-BIAŁA, ul.
KOMOROWICKA 79, pokój 107.

UKAzĄU J.LLL±r UJNUW IłllhJbLUW ILU W KKAhUWlL

ogłasza WPISY
do klasy pierwszej — (bez egzaminu wstępnego)
Szkoły Przyzakładowej, na rok szkolny 1975/76

w zawodzie:

• MONTERA urządzeń telekomunikacyjnych
Nauka zawodu trwa trzy lata — teoretyczna w szkole oraz prak­

tyczna w warsztatach teletechnicznych.
W okresie nauki uczeń otrzymuje:

■ wynagrodzenie miesięczne w wysokości:
— w pierwszym roku nauki — 300 zi
— w drugim roku nauki — 480 zł
— w trzecim roku nauki — 780 zł.

Ponadto uczniowie otrzymuję:
■ odzież bchronną i roboczą
■ a od drugiego roku nauki umundurowanie wg uprawnień

przysługujących pracownikom resortu Łączności.
Warunki przyjęcia:

■ ukończenie klasy ósmej
■ dobry stan zdrowia
■ zamieszkanie na terenie m. Krakowa lub powiatu krakow­

skiego.
Ukończenie Szkoły Przyzakładowej uprawnia do kontynuowania

nauki w Technikum Łączności.
Urząd zapewnia pracę na stanowisku telemontera w zakresie

konserwacji i. instalacji urządzeń telekomunikacyjnych na terenie
miasta Krakowa.

Szczegółowych informacji udziela Sekcja d. s. Pracowni­
czych Urzędu Telefonów Miejscowych, Kraków, ul. Bier­
nackiego 8, pokój 33, telefon 381-02.

DYREKCJA OLKUSKIEJ FABRYKI WENTYLATORÓW
„OWENT” — w OLKUSZU, ul. 1 MAJA 102

ogłasza WPISY
na rok szkolny 1975/76 — do pierwszej klasy

Zasadniczej Szkoły Zawodowej dla Pracujących

w zawodach:
• SLUSARZ

© TOKARZ.

Nauka trwa trzy lata. — Nauka teoretyczna odbywać się będzie
w Zasadniczej Szkole Zawodowej w Olkuszu, ul. Górnicza 12 —

a zajęcia praktyczne w warsztatach szkolnych szkoły.
Dla zamiejscowych w okresie zimy, szkoła dysponować będzie

internatem.

W okresie nauki uczniowie otrzymywać będę:
■ odzież ochronną, sprzęt ochrony osobistej, narzędzia oraz

wynagrodzenie w wysokości:
— w pierwszym roku nauki — 158—260 zł miesięcznie
— w drugim roku nauki — 320—380 zł miesięcznie
— w trzecim roku nauki — 600—700 zł miesięczniir

Warunkiem przyjęcia jest ukończone 8 klas szkoły podstawowej.
Kandydaci przy zgłaszaniu winni przedłożyć:

■ podanie o przyjęcie■ życiorys■ dokument urodzenia
■ świadectwo lekarskie o stanie zdrowia
B świadectwo ukończenia szkoły.

Po ukończeniu szkoły absolwenci będą zatrudnieni w nowo

wybudowanej Fabryce Wentylatorów w Olkuszu.

Informacji udziela i zapisy przyjmuje Dział Kadr i Szko­
lenia Zawodowego Olkuskiej Fabryki Wentylatorów w Olkuszu,
ul. 1 Maja 102, telefon nr 134-16, lub 313-34, względnie Sekreta­
riat Dyrekcji Szkoły.
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LOKAL
o powierzchni od około 120 m* (z przyna-
leżnośclami) weźmie w najem na dogod­
nych warunkach, albo zamieni lokal o po­
wierzchni 150 m* na dużo większy — in­
stytucja społeczna w Krakowie. — Oferty
uprasza się składać pod adresem: „Pra­
sa” — Kraków, Wiślna 2, dla nr K-2485.

inżyniera budowlanego
z uprawnieniami — ZATRUDNI ZARAZ
w Dziale Inwestycji — Olkuska Fabryka
Naczyń Emaliowanych. — Warunki pracy
i płacy do omówienia na miejscu. Istnieje
możliwość otrzymania mieszkania.

Zgłoszenia przyjmuje — Dział Osobowy
Olkuskiej Fabryki Naczyń Emaliowanych
w Olkuszu, ul. Partyzantów, telefon 306-73
do 306-78, wewn. 245.

KRAKOWSKIE

PRZEDSIĘBIORSTWO GOSPODARKI
MASZYNAMI BUDOWNICTWA

przyjmie do pracy zaraz:

maszynistów żurawi wieżowych
maszynistów koparek
maszynistów żurawi samochodowych
i samojezdnych

kierowców i kierowców-mechaników
monterów silników wysokoprężnych
i niskoprężnyćh
monterów samochodowych podwozio­
wych
mechaników maszyn budowlanych
ślusarzy-spawaczy
ślusarza maszynowego
ślusarza narzędziowego
tokarzy-frezerów
elektryków samochodowych
elektromonterów z aktualną grupą
BHP

lakiernika samochodowego
hydraulika
robotników niekwallfikowanych do

wyuczenia zawodu maszynisty maszyn
ciężkich
robotników gospodarczych.

Warunki pracy 1 płacy do omówienia na

miejscu w Dziale Osobowym KPGMB —

Kraków-Łęg, ul. Sołtysowska.

II

■

■

Powiatowe Przedsiębiorstwo
Gospodarki Komunalnej

i Mieszkaniowej
w Wadowicach, ul. Nadbrzeżna nr 58

zatrudni natychmiast
w nowo organizowanej pracowni pro­
jektowej:

■ kierownika pracowni — starszego pro­
jektanta

■ projektantów w branżach i
— sanitarnej — 1
— budowlanej — 1
— elektrycznej — 1
— drogowej — 1

■ st. kalkulatora, kalkulatora, kreślarza,
wynagrodzenie oraz wymagane kwa­
lifikacje zgodnie z uchwałą Nr 16 Ra­
dy Ministrów z dnia 9 I 1969 r.,
w sprawie wynagradzania pracowni­
ków państwowych biur projektów
(M. P. Nr 3, poz. 23)

■ inżyniera urządzeń sanitarnych na

stanowisko kierownika Zakładu Wo­
dociągów i Kanalizacji — wynagro­
dzenie wg układu zbiorowego pracy
dla pracowników gospodarki komu­
nalnej i mieszkaniowej — z dnia 28
grudnia 1974 r.

Bliższych informacji udziela Dział d. s.

pracowniczych — telefon nr 35-20.

Przedsiębiorstwo Budowlano-

Montażowe Przemysłu Ciężkiego
Kompleksowy Wykonawca Rejonu I

Huty „Katowice”
zatrudni natychmiast:

■ inżynierów budownictwa, i uprawnie­
niami, na stanowiskach kierowników
budów
techników budownictwa na stanowi­
skach mistrzów
ekonomistów, z wyższym wykształce­
niem, na stanowiskach z-ców kierow­
ników budów d. i. ekonomicznych
kierowców z kategorią I i II prawa
jazdy
operatorów sprzętu ciężkiego 1 lekkie­
go, z uprawnieniami
mechaników samochodowych
spawaczy
montażystów konstrukcji
monterów urządzeń
betoniarzy
cieśli
murarzy (
zbrojarzy
robotników niewykwalifikowanych
sprzątaczki
portierów.

Warunki pracy:
♦

■

■

■

■

wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego
Pracy w budownictwie
bezpłatne zakwaterowanie w hotelu
lub kwaterach prywatnych
wyżywienie w stołówkach zakłado­
wych po zniżonych cenach
bezpłatne posiłki regeneracyjna dla
pracowników fizycznych
dodatek za rozłąkę dla pracowników
zamiejscowych, nie meldowanych na

pobyt stały w miejscu budowy.
W celu podjęcia pracy należy zgłosić się

z dowodem osobistym, książeczką wojsko­
wą, legitymacją ubezpieczeniową, ostatnim
świadectwem szkolnym i świadectwem

pracy.
Zgłoszenia przyjmuje — Punkt Przyjęć

PBMPC — Zarządu Kompleksowego Wy­
konawstwa w Dąbrowie Górniczej — Two­
rzeń — Główny Plac Budowy,

Dojazd pociągiem do Dąbrowy Górni­
czej, a następnie od dworca PKP autobu­
sem WPK nr 18, 27, 55 do przystanku koń­
cowego — gdzie w barakowozie znajduje
się Punkt Przyjęć.

♦

♦

♦

♦

PRZETARGI

Dyrekcja Wadowickich Zakładów Spożyw­
czych PT w Wadowicach, ul. Składowa 3, o-

głasza, że W DRODZE PRZETARGU
GRANICZONEGO sprzeda samochód
„ŻUK A-03”, nr podwozia 047110, nr

255428.

Cena wywoławcza wynosi 31.000 zł.
W przetargu mogą brać udział przedsiębior­

stwa państwowe, spółdzielnie 1'osoby prywatne.
Samochód można oglądać w każdy dzień, w

godz. 8—13, w dyrekcji Przedsiębiorstwa w

Wadowicach, ul. Składęwa 3.

Przetarg odbędzie się dnia 15 maja 1975 roku
o godz. 9, w biurze WZSPT, ul. Składowa 31

Przystępujący do przetargu obowiązani są
wpłacić wadium w wysokości 10 proc, ceny
wywoławczej, w kasie Przedsiębiorstwa, do
dnia 14. V. 1975 roku.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetar­
gu, bez obowiązku podania przyczyn.

Przedsiębiorstwo Budownictwa Ogólnego w

Tarnowie, ul. Krakowska 17, SPRZEDA W
DRODZE PRZETARGU OGRANICZONEGO:

1) . samochód ciężarowy ROBUR — L-1800
(1,8 tony) KT-9491, nr siln. 3423/2667, nr

podw. 29453159
cena wywoławcza 34.000 zł;

2) samochód ciężarowy ROBUR
KT-9785, nr »iln. 3445/1614,
29251610
cena wywoławcza 34.000 zł,

3) samochód ciężarowy ZIS-151
KT-9071, nr siln. -739538, nr podw.
cena wywoławcza 34.000 zł,

4) samochód ciężarowy ZIS-151 (4
KT-9070, nr siln. 5039, nr podw.
cena wywoławcza 34.000 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 7 maja
o godz. 10 w Bazie Transportu przy ul. Prze­
mysłowej 27.

Pojazdy można oglądać codziennie w Bazie
Transportu, w godzinach 8—15.

Przystępujący do prżetargu zobowiązani są:

1) wpłacić w kasie TPBO Tarnów, Ul. Kra­
kowska 17, wadium w wysokości 10 proc,
ceny wywoławczej, najpóźniej w przed­
dzień przetargu,

2) przedłożyć przed rozpoczęciem przetargu
zaświadczenie właściwego Wydziału Ko­
munikacji Urzędu Powiatowego lub Miej­
skiego, stwierdzającego, że nabycie pojaz­
du jest uzasadnione w świetle przepisów
w sprawie krajowego transportu samo­
chodowego.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetar­
gu, bez obowiązku podania przyczyn.

Dzielnicowy Zarząd Ekonomiczno-Administra­
cyjny Szkół w Krakowie — Podgórzu, ul. So­
kolska 13, ogłasza, że W DRODZE PRZETAR­
GU zleci wykonanie robót brukarskich i małej
architektury podwórza przy Szkole Podstawo­
wej Nr 23 w Krakowie, ul. Kapitana Potiebni 7.

Podkładki ofertowe można otrzymać w

Dzielnicowym Zarządzie Ekonomiczno-Admini­
stracyjnym Szkół w Krakowie — Podgórzu,
pokój nr 5 (parter), gdzie również należy skła­
dać oferty w zalakowanych kopertach do dnia
30 kwietnia br.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 2
maja br. o godz. 9.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne, po­
siadające stosowne uprawnienia do prowadze­
nia tego rodzaju robót.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu, bez obo­
wiązku podania przyczyn.

Krakowskie Zakłady Przemysłu Gumowego
„STOMIL” w Krakowie, ul. Rzeźnicza 22, ogła­
szają, że W DRODZE PRZETARGU zlecą wy­
konanie:

1) nożyków do obcinarki „ECONOCUT”, wg
rys. NPt-106 szt. 500;

2) form wulkanizacyjnych na cat-gut, wg
własnej dokum., szt. 2;

8) wałków drewnianych, okutych na końcach
pierścieniami z blachy w/g rysunku szt. 15;

Termin wykonania sukcesywnie do
czerwca 1975 r.

Przetarg odbędzie się w dniu 7 maja
o godzinie 10, w świetlicy Krakowskich
dów Gumowych.

Oferty, w zalakowanych kopertach,
składać do dnia 6 maja 1975 r., do godziny 9.3Ó,
w sekretariacie Zakładu.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta lub
unieważnienie przetargu, bez obowiązku poda­
nia przyczyn.

Wytwórnia Silników Wysokoprężnych w An­
drychowie ogłasza, że W DRODZE PRZETAR­
GU NIEOGRANICZONEGO sprzeda samochód
osobowy marki Warszawa 224, rok produkcji
1970.

Cena wywoławcza wynosi 48.000 zł.
Samochód można oglądać codziennie, z wy­

jątkiem sobót i niedziel, w godz. od 10 do 12,
w WSW Andrychów, ul. Obr. Stalingradu 128,
na placu autobusowym — obok biurowca.

Przetarg odbędzie się w 14 dniu po
ukazania się niniejszego ogłoszenia.

W wypadku nie dojścia do skutku I

targu, następny odbędzie się w terminie
po upływie pierwszego.

Biorący udział w przetargu winni wpłacić
do kasy zakładowej wadium w wysokości 10
proc, ceny wywoławczej samochodu, najpóź­
niej jeden dzień przed terminem przetargu.

K-3260

NIEO-
marki

silnika

(1,8
nr

(4

tony)
podw.

tony)
80777

tony)
100209

1975 r.

końca

1975 r.,
Zakła-

należy

dacie

prze-
7 dni

Dzielnicowe Żłobki nr 14 i 18 — Kraków, ni.
Sienkiewicza 24 i Mazowiecka 30, ogłaszają, że
--------------- NIEOGRANICZO-

robót stolarskich o

W DRODZE PRZETARGU
NEGO — zlecą wykonania
wartości 40.000 zł.

Oferty, w zalakowanych
»em „Przetarg”, należy składać w terminie 7
dni od daty ukazania się niniejszego ogłoszenia
— w Żłobku nr 14, ul. Sienkiewicza 24.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta, względnie unieważnienia przetargu, bez
obowiązku podania przyczyn.

kopertach, z napi-

OKAZJA 0 OKAZJA 4 OKAZJA

Transportery drewniane
w pełni użyteczne — wykonane wg
BN-64/7161-14, rys. 2 typ B, nadają­
ce się do transportu wszelkiego ro­
dzaju płynów w butelkach o poj.
0,3331.i0,3551—

ODSPRZEDADZĄ natychmiast
w większej ilości Żywieckie Zakłady
Piwowarskie w Żywcu, ul. Browar­
na 68. — Cena jednego transportera
wynosi 15 zł — loco magazyn

dawcy.
Szczegółowych Informacji udziela

Zaopatrzenia — Żywiec, telefon nr

sprze-

Dział
20-57.

Zarząd Gminnej Spółdzielni „Samopomoc
Chłopska” w Radgoszczy, pow. Dąbrowa Tar­
nowska, ogłasza, że W DRODZE PRZETARGU
zleci montaż kiosku Mw-K-70.

Wartość przerobowa wynosi 250 000 złotych.
Dokumentacja znajduje się do wglądu w

biurze Zarządu codziennie w godz. 8—15.

Oferty należy składać w zalakowanych ko­
pertach z napisem „przetarg” w biurze Zarzą­
du Spółdzielni, do dnia 4 maja 1975 r.

Rozprawa przetargowa odbędzie się w dniu
5 maja 1975 r. o godz. 10, w biurze Zarządu.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru
oferenta lub unieważnienia przetargu, bez obo­
wiązku podania przyczyn.

Rejon Eksploatacji Dróg Publicznych w No­
wym Sączu, ul. Batorego 90, ogłasza, że W
DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZONE­
GO sprzeda samochód marki W-wa 224, nr sil­
nika 21-098813, nr podwozia 179870, rok pro­
dukcji 1968, stopień zużycia 80 proc.

Cena wywoławcza wynosi 24.000 zł.

Przetarg odbędzie się dnia 5 maja 1975 r. o

godz. 9, w siedzibie Rejonu przy ul. Batorego 90.
W wypadku nie dojścia do skutku pierwsze­

go przetargu, drugi przetarg odbędzie się dnia
10 maja 1975 r. godz. 9. Wadium w wysokości
10 proc, ceny wywoławczej należy wpłacić w

kasie Rejonu przy ul. Batorego 90, w przed­
dzień przetargu.

Pojazd można oglądać w dniach 2—3. V. 1975
r., w bazie w Gorzkowie przy ul. Wiśniowiec-
kiego.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetar­
gu, bez obowiązku podawania przyczyn.

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska”
w Jabłonce ogłasza, że W DRODZE P,RZE-
TARGU NIEOGRANICZONEGO zleci wykona­
nie ujęcia źródła wody i budowę zewnętrznej
sieci wodociągowej, o długości 1800 m dla roz­
lewni piwa w Jabłonce.

Prace należy wykonać z własnych materia­
łów, w/g posiadanego przez inwestora, projek­
tu technicznego. Przewidywany koszt budowy
wspomnianych urządzeń wodociągowych wy­
nosić będzie około 1 miliona

Otwarcie ofert i rozprawa
będą się w dniu 3 maja 1975
biurze Gminnej Spółdzielni.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Kopalnia Węgla Kamiennego „Komuna Pary­
ska” w Jaworznie — ogłasza, że W DRODZE
PRZETARGU zleci wykonanie niżej podanych
robót:

1) wyczyszczenie kotła walczakowego z ka­
mienia, o pow. grzewnej 100 m!, remont

armatury i przygotowanie go do odbioru
przez Dozór Kotłowy

1) wyczyszczenie z sadzy
łów

Termin
godni od

Oferty,
składać do 30 kwietnia 1975 roku, w Biurze
Głównego Inżyniera d. s. Energomechanicz-
nych Kopalni Węgla Kamiennego „Komuna
Paryska” w Jaworznie.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 2
maja 1975 r., o godzinie 9, w biurze Głównego
Inżyniera d. s. Energomechanicznych.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu, bez obo­
wiązku podania przyczyn.

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska”
w Tenczynku, pow. Chrzanów — ogłasza, że
W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZO­
NEGO sprzeda:

— samochód „Nysa” 501”, rok produkcji
1966, nr podwozia 34483, nr silnika 235438.

Cena wywoławcza wynosi 35.200 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 5 maja br.,
o godzinie 10, w siedzibie Gminnej Spółdzielni
Tenczynek, ul. Chrzanowska 42.

Przystępujący do przetargu winni wpłacić
w kasie SOP w Tenczynku wadium w wyso­
kości 10 proc, ceny wywoławczej, najpóźniej
w przeddzień przetargu.

Samochód można oglądać codziennie, z wy­
jątkiem niedziel, w godzinach 7—15,
magazynowej GS Tenczynek.

W razie niedojścia do skutku pow.
gu w dniu 5 maja 1975 r., następny
się w dniu 6 maja 1975 r., o godzinie

Zastrzega się prawo odwołania przetargu,
bez obowiązku podania przyczyn.

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budo­
wlane Nr 5 w Krakowie, ul. Sołtysowska 25a,
ogłasza, że W DRODZE PRZETARGU NIEO­
GRANICZONEGO zleci wykonanie w Szkole
Podstawowej Nr 74 Branice — robót elektrycz­
nych instalacji wewnętrznych.

Wartość robót około 200 000 zł.
Termin rozpoczęcia zaraz — zakończenie 1

zgodnie z obowiązującym cyklem. 1
W przetargu mogą wziąć udział przedsię- 1

biorstwa państwowe, spółdzielcze, prywatne. 1

Oferty, z napisem „Przetarg”, należy składać i
w sekretariacie przedsiębiorstwa, Kraków — i
Łęg, ul. Sołtysowska 25a. ,

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 38 j
IV, 1975 r., o godz. 12. (

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe- ;
renta lub unieważnienia przetargu, bez obo- ,

wiązku podania przyczyn.

złotych,
przetargowa od-
r.ogodz.10,w

1 popiołu kana-
dymnych odprowadzających spaliny,
wykonania robót: w ciągu trzech ty-
daty podpisania umowy.
w zalakowanych kopertach, należy

KOMUNIKATY

w bazie

przetar-
odbędzie
10.

Instytut Odlewnictwa Zakład Doświadczalny w

Krakowie, unieważnia skradzioną pieczątką la­
kową o średnicy 22 mm, okrągłą, z napisem:
„Instytut Odlewnictwa Kasa GK4“.

Unieważnia się zgubione w pociągu na trasie
Będzin — Oświęcim dnia 15. III. 1975 r. 2 pie­
czątki o treści:

— ZTB „PREDOM-ORG” Kraków — PM.
ZCh. Oświęcim,

— KT-36. K-3163

Przedsiębiorstwo
Robót Górniczych w Mysłowicach

zatrudni

w okresie ferii letnich, do pracy na

koloniach letnich dla dzieci w Gryfo-
wie Śląskim, Ustrzykach Dolnych I

Łodygowicach k. Żywca —

■ Intendentów
■ magazynierów
■ kucharki
■ pomoce kuchenne.

Wynagrodzenie według Zarządzenia nr 9
Przewodniczącego Komitetu Pracy i Płac
z dnia 30 III 1967 r., oraz Uchwały RM
i CRZZ z dnia 30 grudnia 1970 r.

Szczegółowych informacji udziela Dział
PS Przedsiębiorstwa Robót Górniczych —

w Mysłowicach, ul. Powstańców 19, telefon
226-001, wewn. 143, pokój nr 23.

Nauka

DOGODNA forma zdoby­
wania 1 doskonalenia
kwalifikacji zawodowych
na korespondencyjnych —

(zaocznych) kursach kal­
kulacji i kosztorysowa­
nia inwestycji, asysten­
tów 1 pomocy technicz­
nej projektantów, kreśleń

budowlanych, konstruk­
cyjnych, instalacyjnych
oraz części maszyn. Słu­
chacze otrzymują bez­
płatne pomoce naukowe.
Szczegółowych pisemnych
informacji na życzenie
udziela oraz wpisy przyj­
muje „Wiedza”, 31-139
Kraków, ul. Spasowskie-
go 8 (przedłużenie ulicy
Siemiradzkiego).

KURSY

SPAWANIA

elektrycznego I gazowego
oraz palaczy c. o.

1 kotłów wysokoprężnych,
organizuje Zakład Do­

skonalenia Zawodowego.
Wpisy:

Kraków, ul. DIETLA 38,
tel. 639-41 do 43 lub Ośro­
dek Informacji Usługowe!
Mały Rynek 5, tel. 828-58

KURSY

obsługi I konserwacji
dźwigów towarowo-oso­

bowych, «uwnlc I wózków

akumulatorowych —

organizuje Zakład Do­
skonalenia Zawodowego.

Wpisy:
Kraków, ul, DIETLA 38,

tel. 639-41 do 43 łub Ośro­
dek Informacji Usługowej
Mały Rynek 5, tel. 228-56 .

Sprzedaż

HEBLARKĘ grubościową
i frezarkę do drewna —

1 sprzedam. Marian Nog**.,
Dąbrowa Górnicza — Go-
łonóg. Polna 20, oglądać
po godz. 15.

. CZĘŚCI do Zaporożca:
dwoje drzwi komplet-

I nych, szybę tylną, wycie-
. raczki kompletne, wskaź-

nlkl deski rozdzielczej —

f sprzedam. — Oferty 63238
. „Prasa” Kraków, Wlśl-
' nai.

. SKODA ..Spartak” —

sprzedam. Tarnów I, ul.
I Kolejowa 39.

1 SYRENA 103 do sprzeda-
I nla: Zgłoszenia: Walenty
, Michalski, 32-700 Dołuszy-

ce 144 pow. Bochnia.

I SAMOCHÓD Horch sa­
mowyładowczy, skrzynlo-

I wy, w dobrym stanie, z

i częściami — sprzedam. —

Bronisław Skowroński,
■Kozy 867, pow. Bielsko
i (piętrowy dom za folwar­

kiem). K-3271

LADĘ - zamrażarkę 4-po-
jemnikową do sprzedaży

ł lodów oraz duży agregat
chłodniczy — sprzedam. —

Oferty 63287 „Prasa”. Kra­
ków. Wiślna 1.

„ZIŁ” skrzyniowy, z sil­
nikiem Diesla — sprze­
dam. Zgłoszenia: Kłodzko,
telefon 36-27 — wieczo­
rem. P-1I9

■ . ...... ...... ...... ...... .... ..... .....

Lokale

MIESZKANIE M-3, cen­
tralne ogrzewanie, Wał­
brzych — Piaskowa Góra,
zamienię na podobne w

Szczawnicy - Krościenku.
Aleksandra Rudzka, Wał­
brzych, Dunikowskiego
24/32. P-117

RADOM — 4 pokoje, ku­
chnia, wygody, spółdziel­
cze, zamienię na mniejsze
w Krakowie. Oferty, nr

34649, kterowaó: „Słowo
Ludu” Radom — Żerom­
skiego 36.

MIESZKANIE kwaterun­
kowe 3-pokoJowe, kom-

. fortowe, w Nowej Dębie
— zamienię na mieszka­
nie w województwie kra­
kowskim. Józef Strąk,
39-460 Nowa Dęba, Rze­
szowska 7/50, pow. Tarno­
brzeg. T-81317

ZAMIENIĘ — mieszkanie
M-4 nowe budownictwo,
w Gdańsku — Stogach, na

mieszkanie — 2 małe po­
koje z kuchnią z c. o.

w Krakowie. Wiadomośó:
Józef Plenlkowski. Skiby
1/3A, m. 3, 80-617 Gdańsk.

NOWY Sącz lub najbliż­
sza okolica! Małżeństwo.
— członkowie spółdzielni
mieszkaniowej, poszukuje
pokoju. Czynsz z góry za

rok. Wiadomośó: Nowy
Sącz, tel. 224-20, godz. 7—
15, Henryk Rogoń.

ZAMIENIĘ mieszkanie 3-

pokojowe, komfortowe,
duży metraż, w centrum

Wałbrzycha na podobne
w Nowym Sączu. Zyg­
munt Kozak, Wlabrzych,
21 Lipca 1, m. 2, tel. 81-05.

Różne

PRZEPRASZAJ! serdecz­
nie P. Zofię Walkowicz,
zamieszkałą w Palczowi-
cach 87, za bezpodstawne

1 krzywdzące Ją pomó­
wienie, które mogło poni­
żyć Ją w opinii publicz­
nej. Władysława Gwiżdż,
Palczowlce nr 81.

SERDECZNIE przepra­
szam Ob. Gustawa Kul­
czyka, Funkcjonariusza
KP MO w Chrzanowie, za

moje niestosowne zacho­
wanie się, którym obrazi­
łem Go podczas Jego słu­
żby na placu Karola Mar­
ksa, 7 marca 1975. Ryszard
Cupiał, zam. Chrzanów,
Kasztanowa 2.

PRZEPRASZAM serdecz-
nie Ob. Inż. Zbigniew Sl-
cińskiego, zam. w Zako­
panem, pracownika Urzę­
du Gminy w Czarnym
Dunajcu za słowną obra­
zę w dniu 20 marca 1975
r. Zbigniew Sieczkowski,
zam. Czarny Dunajec, ul.
Kantora 31.

WYPOSAŻENIE do bu­
dynku wczasowego na

około 50—100 miejsc wy­
najmą. — Oferty: Biuro
Ogłoszeń 2ywlec, dla nr

51014.

.. DO wynajęcia willa 8-po-
'

kojowa nad morzem, bez
I wyposażenia, w Mielnie
, Koszalińskim. Wiadomość:

Koszalin, tel. 309-17 .

PARAPETY lastrikowe —

różnobarwne — wykonuje
Marian Grzywnowicz —

Miechów osiedle Klin S4.

AKWIZYTOR — przyjmie
zlecenia na terenie całego
kraju. Stanisław Kobiela,
ul. Słowackiego 3, 83-300

Kartuzy, woj. gdańskie.

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ROBOT

INŻYNIERYJNYCH
w KRAKOWIE przy ul. MAZOWIECKIEJ 25

ogłasza WPISY
na rok szkolny 1975/76,

do Zasadniczej Szkoły Zawodowej
w następujących specjalnościach:

MONTER zewnętrznej sieci komunalnej —

nauka trwa 2 lata
BETONIARZ-ZBROJARZ — nauka trwa 2 lata
CIEŚLA — nauka trwa 2 lata
MONTER nawierzchni drogowych — nauka

trwa 2 lata
MECHANIK maszyn budowlanych — nauka

trwa 3 lata.

Warunki przyżęcia:
ukończenie 8 klasy szkoły podstawowej
złożenie podania wraz z życiorysem
przedłożenie zaświadczenia lekarskiego
przedłożenie odpisu z wyciągu urodzenia
złożenie trzech fotografii.

Przedsiębiorstwo zapewnia uczniom:
■ wynagrodzenie miesięczne, w zależności od wieku:

— od 360 do 520 zł — w’pierwszym roku nauki
— od 480 do 600 zł — w drugim roku nauki
— 4,40 zł/godz. plus 25 proc, premii w trzecim roku

nauki
■ bezpłatnie mundurek szkolny wraz z dodatkami war­

tości około 2.000 zł oraz ubranie 1 obuwie robocze
■ bezpłatne posiłki regeneracyjne (śniadania)■ zakwaterowanie dla uczniów zamiejscowych na koszt

Przedsiębiorstwa.
Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział Zatrudnienia

i Szkolenia Krakowskiego Przedsiębiorstwa Robót Inżynieryj­
nych w Krakowie, ul. Mazowiecka 25, pokój 210, II piętro —

telefon 344-55 wewn. 29.

1)
2)
3)
4)
5)

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNIKACYJNE
w KRAKOWIE, ul. WAWRZYŃCA 13

■•

przyjmie natychmiast kandydatów (mężczyzn)
do przeszkolenia w zawodzie:

MOTORNICZEGO TRAMWAJÓW z równoczesnym
przygotowaniem do zawodu

KIEROWCY AUTOBUSÓW .KOMUNIKACJI

MIEJSKIEJ.

szkolenia przyjmowani będą kandydaci po ukończeniu 20
życia (do 35 lat), z wykształceniem podstawowym posiadają-

Do
roku .............. . .

_

cy dobry stan zdrowia oraz uregulowany stosunek do służby woj­
skowej. — Kandydat nie może być karany sądownie, ani admini­
stracyjnie.

Kurs trwa dwa miesiące — (w tym okresie słuchacz otrzymują
wynagrodzenie).

Po podjęciu pracy w charakterze motorniczego tramwajów,
w ciągu 2 lat, kandydat, w przypadku pozytywnej opinii lekar­
skiej, zostanie przeszkolony w zakresie prowadzenia autobusów
komunikacji miejskiej i przyjęty do pracy w wydziałach autobu­
sowych.

• Ponadto Przedsiębiorstwo zatrudni kobiety do prze­
szkolenia w zawodzie motorniczego tramwajów,
do pracy na pełnym lub niepełnym wymiarze czasu pracy.

Czas i godziny pracy przy niepełnym zatrudnieniu uzależnia się
od możliwości kandydatek (codziennie w godzinach 5—0 lub
14—18, albo co drugi dzień po 8 godzin pracy.

Szczegółowych Informacji o warunkach pracy 1 płacy udziela
oraz przyjmuje zgłoszenia kandydatów Sekcja Osobowa i Admini­
stracji Zakładu Komunikacji Szynowej MPK —> w Krakowie, ul.
Rzemieślnicza 20, w godzinach 6.30—14.30, w soboty do godz. 12.30

Uwaga, chłopcy i dziewczęta
- absolwenci klas ósmych I

MASZYNISTA LOKOMOTYWY ELEKTRYCZNEJ LUB SPALI­
NOWEJ — to zawód odpowiedni dla odważnych, energicznych 1 sa­
modzielnych. Zawód dający wiele emocji! — Dla tych którzy ko­
chają technikę, którzy lubią być w ciągłym ruchu. — Ale przede
wszystkim dla tych, którzy odpowiedzialność traktują serio, jako

codzienną powinność. Zawód ten motecie zdobyć ucząc się w

ZASADNICZEJ SZKOLE ZAWODOWEJ dla PRACUJĄCYCH PKP

SAMOCHODOWNI w KRAKOWIE, ul. SIEMASZKI 1

która

ogłasza WPISY
do klas pierwszych — na rok szkolny 1975/76,

dla chłopców I dziewcząt,
■ ELEKTROMONTER
■ ELEKTROMONTER

PKP)
" ELEKTROMONTER
• utrzymaniu i konserwacji sieci WN)

a ponadto, tylko dla chłopców, w zawodach:
■ MECHANIK urządzeń kolejowych, o specjalności: mecha­

nik elektrycznych pojazdów trakcyjnych lub mechanik
spalinowych pojazdów trakcyjnych

■ OPERATOR ruchowo-przewozowy kolei — (po ukończeniu
praca w zespołach manewrowych 1 konduktorskich),

WARUNKI PRZYJĘCIA:
1. ukończenie 8 klas szkoły podstawowej
2. nieprzekroczony 17 rok życia
3. zdolność do pracy, stwierdzona przez lekarza PKP

(I kat. zdrowia)
W czasie nauki uczniowie otrzymują:

1)

w zawodach:
taboru kolejowego
(praca w zespołach elektroenergetyki

trakcji elektrycznej — (praca przy

9

2)

3)
4)
5)
6)
7)
8)

wynagrodzenie miesięczne: w klasie
480 zł, w klasie III — 780 zł plus 25
klas II I III uczestniczą w nagrodach
bezpłatne umundurowanie i odzież ochronną o wartości około
1.300 zł (rocznie)
deputat węglowy (po roku nauki) — 165 zł miesięcznie
12 bezpłatnych biletów na dowolne trasy krajowe PKP (na 1 rok)
80 proc, zniżkę na przejazdy kolejowe
bezpłatny roczny bilet na dojazdy pociągami do szkoły
bezpłatną pomoc lekarską 1 szpitalną oraz bezpłatne lekarstwa
możliwość korzystania ze stołówek PKP

Ukończenie Zasadniczej Szkoły Zawodowej umożliwia kontynuo­
wanie nauki w szkołach średnich, a następnie wyższych.

Po ukończeniu nauki zawodu absolwenci zostaną zatrudnieni —

w zależności od miejsca zamieszkania — w lokomotywowni Kra-
ków-Prokocim, Kraków-Płaszów, Trzebinia, Sucha Beskidzka, Tar-

Krakowie-
kolejowych

I—300zł,wklasieII—
proc, premii. Uczniowie
z funduszu zakładowego

nów, w odcinkach elektroenergetycznych w Krakowie,
Płaszowie, Trzebini, Suchej Beskidzkiej i na stacjach
w okolicach Krakowa.

Przy wpisie do szkoły należy przedłożyć:
■ podanie z określeniem zawodu
■ życiorys■ cztery fotografie
■ kartę informacyjną z półrocza 8 klasy
■ zaświadczenie z miejsca pracy ojca lub matki
■ zaświadczenie stwierdzające miejsce zamieszkania.

Szczegółowych Informacji udziela sekretariat szkoły
w godzinach 7—19, osobiście lub telefonicznie pod nr 237-60, wewn.

34-78.

Dojazd do szkoły z Dworca Głównego tramwajem 3, 7, 19 lub
autobusami 119, 130, posp. D, do Nowego Kleparza, a dalej pieszo
400 m. ul. Prądnicką — za wiaduktem kolejowym w prawo — do
Samochodowni PKP Kraków.

codziennie

II
i
1

ii
§

I

I i
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Pamiętamy!

«LIBAN»
W kwietniu, MIESIĄCU PAMIĘCI NARO­

DOWEJ, pragniemy przypomnieć kilka z tych
miejsc w Krakowie, które uświęciła krew
ofiar hitlerowskiego terroru. Jest to nasz o-

bowiązek — nie wolno dopuścić, aby te daty i
fakty zatarły się nam w pamięci...

*

Remont Kramów Dominikańskich.

przy ul. Stolarskiej dobiega, końca.
Obecnie trwają tam prace wykoń­
czeniowe, pod koniec miesiąca Kra­
my oddane zostaną w stanie suro­
wym użytkownikom. Krakowska
„DESA" zajmie około 2/3 ich powie­
rzchni, którą wykorzysta głównie
na galerię sztuki współczesnej. Pod

patronatem „DESY” działać też bę­
dzie mini-salon sztuki fotograficz-
nej prowadzący sprzedaż albumów,
fotogramów i przeźroczy artysty­
cznych. W Kramach powstaną rów­
nież .cztery pracownie plastyczne,
oddane we władanie Marianowi
KRUCZKOWI, Ryszardowi OTRĘ­
BIE, Piotrowi WYSOCKIEMU, Sta­
nisławowi PIASKOWSKIEMU i Ro­
manie SZYMAftSKlEJ-PIĄSKOW-
SKIE.J. W podcieniach Kramów

aktywne kierownictwo krakowskiej
„DESY" planuje organizację wy­
staw rzeźby plenerowej, a w przy­
szłości, kiedy ul. Stolarska zam­
knięta zostanie dla ruchu kołowe-

15 kwietnia 1942 roku przy ul. Za Torem 22,
na terenach należących do firmy „Wapienni­
ki i Kamieniołomy Liban i Ehrenpreis SA"
założono jeden z

dowlanej obóz
obozów Służby Bu-

zwany potocznie
czterech

karny

go — tłumne i barwne kiermasze
sztuki. Drugi użytkownik Kramów
— spółdzielnia rzemieślnicza „Me­
talowcy" — handlować będą ga­
lanterią metalową oraz artykułami
pamiątkarskimi: Jedno ze stoisk

w lokalu Spółdzielni działać będzie
pod patronatem Związku Artystów
Plastyków, proponując klientom no­
we wzory wyrobów, które — w za­
leżności od ich popularności —

wprowadzane będą później do pro-

dukcji w warsztatach rzemieślni-
■czych. Ostatni z użytkowników —

„Technoplastytyi” — zamierza
sprzedawać pamiątki oraz artykuły
„1001 drobiazgów". Całość Kramów

uzupełni barek kawowy.

„Libanem”. Jego komendantem został Arbeits-
fiihrer Bruno Benecke.

W „Libanie” przebywało średnio 400 wię­
źniów. Dramatyczny przebieg miała likwida­
cja obozu (z 21 na 22 lipca 1944). Część Po­
laków zdołała wtedy uciec, 23 pozostałych
jednak zamknął Benecke w jednej z sal. Po­
tem, mocno podpity, kazał im. uciekać. W cza­
sie tej „ucieczki” zginęło 21 osób — komen­
dant polecił otworzyć do nich ogień. (Kwar)

Łukasza

TEATRY 1

22
KWIETNIA

WTOREK

Rynek Główny 42 (tlen), pl. Wol­
ności 7, Pstrowskiego 94 (tlen),
N. Huta, Centrum A, blok 3 (tlen);

kiedy ?
APTEKI

RADIO f

Specjalizacja: telefony

Nie tylko piłkarze

w

jużPolsce, jakie wrażenie wyniosła
Pani z tego pobytu?

Oczarowanie Warszawą i Krako­
wem. Zafascynowało mnie połączenie
historii ze współczesnością w tych mia­
stach, a także ludzka życzliwość i goś­
cinność. (kwar)

W środę o godz. 19.30 w Klubie „Babilon
rozegrany zostanie kolejny turniej wiedzy po­
litycznej o nagrodę „Gazety Krakowskiej”
(telewizor turystyczny) Materiały pomocnicze
znajdą uczestnicy w „Gazecie”, jako że ich
zadanie polega na wykazaniu maksymalnej
znajomości faktów i wydarzeń polityczno-
społecznych, głównie w oparciu o publikacje
z minionego tygodnia (od czwartku włącznie).

Organizatorzy zapraszają do udziału wszy­
stkich studentów, a przede wszystkim miesz­
kańców osiedla. Zgłoszenia przyjmują Rady
Mieszkańców Domów Studenckich nr nr II
i XII.

Przypominamy, że zwycięzcy środowych
spotkań turniejowych spotkają się w roz­
grywce finałowej o nagrodę główną. Najlepsi
w turniejach środowych otrzymują nagrody.

Z Woroneża

z uśmiechem i piosenką
Pieśni z czasów wojny, ludowe tańce

rosyjskie, muzyka beatowa i... cyrko­
we akrobacje — tym wszystkim ura­
czyły nas wczoraj w Teatrze Ludo­
wym przybyłe z Woroneża zespoły ar­
tystyczne działające pod patronatem
Związków Zawodowych.

Program mógł się podobać, chociażby
tylko ze względu na znakomite „tem­
po”, które nadali już na początku tan­
cerze z zespołu „Rodina” czy gorąco
oklaskiwaną grupę wokalno-instrumen­
talną „Nieżnost”,

O kilka słów poprosiliśmy opiekun­
kę artystów, Ninę Nikołajewną Borko­
wską:

■ Czy mogłaby Pani przedstawić
swój zespół?

— Trudno będzie, bo są to raczej
cząstki kilku zespołów, które działają
przy woroneskich pałacach kultury.
Ale proszę się nie dziwić — chcieliśmy
zaprezentować w Polsce różnorodne
formy działalności naszych artystów-
amatorów. W tej sytuacji jedyną wizy­
tówką są nasze Występy...

B Jest Pani po raz pierwszyB Jest Pani po raz pierwszy w

Polsce, jakie wrażenie wyniosła już
Pani z tego pobytu?

— Oczarowanie Warszawą i Krako­
wem. Zafascynowało mnie połączenie
historii ze współczesnością ic tych mia­
stach, a także ludzka życzliwość i goś­
cinność. (kwar)

■ iji i.uuiu. ij.jmiiiMiMg—bbw—w

Nowe legitymacje
partyjne

Wczoraj odbyła się uro­
czystość wręczenia nowych
legitymacji partyjnych
członkom jednej TOP na

Krowodrzy, Wręczenia do­
konała sekretarz KD PZPR
Krowodrza Zofia Kosmala.
Jako pierwszy nową legity­
mację otrzymał tow. Broni­
sław Szymański liczący 87
lat, były członek SDKPiL,
który w tym roku obcho­
dził 70-lecie przynależności
do partii.

Tow. Szymański powie­
dział nam, iż jest ogromnie
wzruszony nie tylko z po­
wodu otrzymania nowej le­
gitymacji ale również dla­
tego, że otrzymał ją w hi­
storycznym dniu 30 roczni­
cy podpisania między Pol­
ską a ZSRR Układu o

Przyjaźni, Pomocy Wza­
jemnej i Współpracy.

Z udziałem sekretarza
KD PZPR Śródmieście Ja­
cka Inwalda odbyło się
także wręczenie nowych le­
gitymacji partyjnych w

Krajowym Związku Spół­
dzielni Garbarskich i Skó­
rzanych w Krakowie. Jako
pierwszy legitymację o-

trzymał członek partii od
1946 r. mgr Kazimierz Stre-
mecki.

Brawo V LO!
Teatr „Groteska” stał się w

niedzielę miejscem finału

wielkiego konkursu wiedzy
dla młodzieży szkół średnich

organizowanego pod hasłem:

„500 lat krakowskiego dru­
karstwa”. W finale uczestni­
czyło 6 drużyn trzyosobo­
wych, z których najlepszą
formę i wiedzę zademontro-

wali uczniowie V Liceum

Ogólnokształcącego: Krzysz­
tof Mach, Anna Kisielak,

Wojciech Żurawski (na zdję­
ciu). Drugie miejsce przy-
padło ekipie XVI LO, ale

cztery dalsze „zarezerwowa­
ne” były znów dla Liceum
nr V. Brawa dla tego „ogól­
niaka”! Zdobywcy I miejsca
pojadą w nagrodę na wy­
cieczkę do Czechosłowacji,
wraz ze swym opiekunem i

współautorem sukcesu mgr
Markiem Eminowiczem.

Posiedzenie Komisji
Transportu RWPG

Wczoraj rozpoczęły się w

Krakowie obrady Sekcji nr 4

Komisji Transportu RWPG,
Obrady trwać będą do piątku
włącznie. W programie jest
także wycieczka naukowo-
techniczna, której uczestnicy
zapoznają się z drogami na­
szego regionu.

■

SŁOWACKIEGO (pl Ducha 1);
Szekspir: Opowieść zimowa —

19.15. STARY (Jagiellońska 1): Mic­
kiewicz: Dziady — 19, KAMERAL­
NY (Boh Stalingradu 21): Frędro:
Mąż I żona — 19.15. BAGATELA

(Karmelicka 6): Grochowiak: Oka­
pi - 19,30. LUDOWY (os Teatral­
ne 34), Kozak: Noc wigilijna —

1915. GROTESKA (Skarbowa 2):
Lotar: Dzielny ołowiany żołnie­
rzyk — 10, Eref 66 (Wolnica Jj:
Champion — 20, KABARET „Pod
Budą” (Ziai 10): Uważaj. Sławek,
uważaj - 19 I 21, SOLSKIEGO w

Tarnowie: d. sala: Klątwa — 15 1
17. m . sala: Dwa zmartwienia Ob-
lomówa

16.10 MUZ.

Co prawda w Krakowie narzekania na telefony są szczególnie
spotęgowane, ale nie jest to na pewno winą Krakowskich Za­
kładów Teleelektronićznych „Telkom-Telos”. Na ich aparaty
skarg niewiele, choć produkują sprzęt bardzo wyspecjalizowany,
m. in. telefony okrętowe pracujące w awaryjnych sieciach łącz­
ności i charakteryzujące się prawie 100-procentową niezawod­
nością, odpornością na różne warunki klimatyczne itd. Nie

mniejszej precyzji wymagają aparaty górnicze, -które mogą
również pracować w kopalniach metanowych. Coraz więcej po­
jawia się telefonów tzw. strefowo-wrzutowych służących do au­
tomatycznych rozmów międzymiastowych.

Zaplanowano, że do roku 1980 „Telkom-Telos” podwoi swoją
produkcję. Związane to będzie oczywiście z nowymi inwesty­
cjami. Niebawem w Miechowie stanie filia przedsiębiorstwa, co

będzie z korzyścią i dla tamtego rejonu — mało dotychczas u-

przemysłowionego. Nie mniej istotna jest sprawji budynku so­
cjalnego. Przecież nowoczesny zakład to nie tylko taki, który
wprowadza nowoczesną technologię, ale który posiada również

obszerną stołówkę z zapleczem kuchennym, świetlicę, klub itp.
A konieczna jest też szkoła przyzakładowa, bo skąd brać wy­
soko kwalifikowane kadry?...

O dniu dzisiejszym „Telkom-Telosu” i perspektywach na ju­
tro dyskutowano wczoraj na specjalnej naradzie partyjno-tech-
nicznej. Przedstawiono konkretne projekty rekonstrukcji i mo­
dernizacji wyrobów, W naradzie udział wzięli m. in.: I sekre­
tarz KD PZPR Krowodrzy Roman Sady i naczelnik Dzielnicy
Marian Sambor.

Wczoraj powróciły z Włoch

chóry Państwowej Filharmo­
nii im. Karola Szymanowskie­
go w Krakowie, które 19 bm.
w Rzymie uczestniczyły w

wieczorze autorskim Krzyszto­
fa Pendereckiego. Poprowadzi!
on koncert w wykonaniu kra­
kowskich chórów z towarzy­
szeniem orkiestry włoskiego
radia 1 telewizji, w czasie któ­
rego wykonano 3 utwory kom­
pozytora: „Canticum Cantico-
rum”, „Magnificat” oraz „Sta-
bat Mater”.

Koncert, który odbył się w

zabytkowym kościele San

Ignacio zgromadzi! liczną pu-
bllcz.ność i spotka! się z gorą­
cym przyjęciem.

Konferencja uczelniana
SZSP WSP

„Chcemy w codziennej
praktyce wychowywać lu­
dzi odważnych i prawych,
twórczo przekształcających
rzeczywistość” — to frag­
ment uchwały programo­
wej SZSP w Wyższej Szko­
le Pedagogicznej, zatwier­
dzonej podczas niedzielnej
uczelnianej konferencji
sprawozdawczo - wybor­
czej. Przewodniczącym RU
SZSP został wybrany po­
nownie Franciszek Gałusz­
ka, student IV roku Mat-
Fiz-Tech.

Wieczór piosenki

Zawsze piękna w szlachetnej prostocie melodii, bliska ludz­
kim przeżyciom w chwilach wielkich prób i w codziennym ży­
ciu, piosenka radziecka podbiła serca milionów słuchaczy na

całym świecie. Wczoraj wypełniła program niezapomnianego
wieczoru w sali Filharmonii, w wykonaniu dwojga znakomitych
piosenkarzy radzieckich MARII PACHÓMIENKO i EDWARDA

CHILA, którym towarzyszył zespół instrumentalny „KAMER-
TON” pod kierownictwem wybornego pianisty JURIJA REJT-
MANA. Edward Chil — obdarzony wspaniałym głosem — śpie­
wał m. in. „Pieśń wojennych korespondentów” i „Nieprzyja­
ciele podpalili” — dwa utwory autora słynnej „Katiuszy" Ma­
twieja Błantiera do słów Konstantego Simonowa. Maria Pa-
chomienko urzekła swoim wdziękiem, liryzmem, poetycką sub­
telnością, np. w uroczym „Walcu przy świecach” Felcmana. Słu­
chaliśmy także piosenek Ostrowskiego, Kołkiera, zawsze wzru­
szającej w swym smętku stepowej pieśni „Hej pole, pole”, w

aranżacji zespołu „Kamerton", a wreszcie na samo zakończenie
— samej „Katiuszy". Koncert, zorganizowany w ramach „Dni
Kultury Radzieckiej” prowadził ZDZISŁAW ZAZULA.

Skład

WYPADKI
I KRAKSY

# Jak często jeszcze ludzie
prowadzący swoje pojazdy są
bardzo lekkomyślni i nieodpo­
wiedzialni nich świadczy po­
niższy wypadek. Tadeusz Gęb-
ta, zam. Pleszów 34, prowadząc
samochód w stanie nietrzeź­
wym nie ustąpił pierwszeństwa
przejazdu i zderzył się z auto­
busem MPK. Wypadek ten za­
kończyć się mógł tragicznie.
Na szczęście tym razem ofiar
w ludziach nie było.

9 Na placu Centralnym po­
trącony został W. Lelowicz lat
75 przez kierowcę „dacii” nr

rej. 1976 KN.
9 Będący w stanie nietrzeź­

wym Edward Lemański potrą­
cony został przez tramwaj na

ul. Zakopiańskiej. Doznał on

ogólnych obrażeń.
® Na skrzyżowaniu

teatrze „Bagatela” wyskoczył z

szyn tramwaj linii 8. Przerwa
w ruchu trwała 50 mnut.

9 Ambulatorium Chirurgicz­
ne Pogotowia Ratunkowego u-

dzieliło pomocy 150 pacjentom.
(mai)

Budowa pawilonu handlo­
wo-usługowego przy ul. Opol­
skiej dobiega powoli końca. Z

tej uroczystej okazji nie bę­
dziemy już przypominać, że
pawilon miał zostać oddany do
użytku w lecie roku ubiegłe­
go... Poszczególni „lokatorzy”
przeprowadzili odbiór techni­
czny, wprowadził się już za­
kład szewski i księgarnia. Go­
towe sa także pomieszczenia
dla zakładu fryzjerskiego, po­
czty, kiosku „Ruchu" i Pralni
Miejskich Ostatnie prace
trwają w lokalach ADM, ap­
teki i KPHS. (rnh)

Fot. W. Klag

Świadkowie poszukiwani

(lp)

+ SPORT I SPORTOWCY
DZIECCY — prelekcja A. Ogo­
rzałka ilustrowana przeźroczami,
Klub, MPiK, ul. Jagiellońska,
godz, 19.15.

4 HISTORIA PRASY POLSKIEJ
DO 1918 ROKU W BADANIACH
OSTATNIEGO XXX-LECIA — od­
czyt prof. dr M. Tyrowicza, PAN,
godz. 18.

4 RODZINA — MAŁŻEŃSTWO
— MIŁOŚĆ W OBLICZU PRZE­
MIAN OBYCZAJOWYCH — wy­
kład mgr M. Kuszowej, ZDK
Klub „Sródpole”, godz. 17 .

< JAKI JESTEM — wykład
psychologa z cyklu „U progu ży­
cia” - ZDK Klub „Kuźnia”, os.

Złotego Wieku, godz. 18.
WESELE — z cyklu

gląd filmów A. Wajdy”,
Sfinks, godz. 20.

0 PRZEDSTAWIAMY
KRAKOWSKIE — audycja
zykalniająca, MDK, ul.

godz. 10.

APOLLO (Solskiego 11)-: W dro­
dze na Kasjopeję (radź, b.o.) —

10, 12.30, Straszna teściowa (radź,
b.o .) — 15.45, 18, 20.15, DOM ŻOŁ­
NIERZA (Lubicz 48): Nie ma ró­
ży bez ognia (poi. 15 lat) — 16,
18, 20. KIJÓW (al. Krasińskiego 31):
Potop (poi. b.o.) II cz. — 16.30,
19.45. KULTURA (Rynek Gi. 25):

i Ballada o żołnierzu (radź, b.o .) —

18, 20.15, MASKOTKA (Dzierżyń-
1 skiego 55): Śmierć Indianina
i (rum. bo.) — 11, 13; Śledztwo

skończone, proszę zapomnieć (wl.
18 lat) — 15.30, 17.30, 19.30 - MIKRO

(Dzierżyńskiego 2): Max i feraj­
na (fr. 15 lat) — 15.45, 18, 20.15.
MŁ. GWARDIA (Lubicz 15): Wy­
bawieniem będzie śmierć (fr. 18
lat) — 14.45, 17, 19.15. PASAŻ
(Pasaż Bielaka): Przygody Bolka
i Lolka — 10, 11, 15, 16, 17, Popie­
rajcie swego szeryfa (USA b.o.)
— 12, Życie, miłość, śmierć (fr.
18 lat) — 18, 20, 22, PODWAWEL­
SKIE (Komandosów 21): Dawid

Copperfleld (ang. b .o .) — 16, 18.
SZTUKA (Jana 4): Miłość 1 anar­
chia (wl. 18 lat) — 10, 12.30, 15.30,
18, 20.30. SFINKS (os. Górali 5):
Eolomea (NRD b.o.) — 16, 18, We­
sele (poi. 15 lat) — 20. ŚWIT D.

i SALA (os. Teatralne 10):
unikniesz przeznaczenia (fr.
Jat) — 15.45, 18, 20.15. ŚWIT
SALA (os. Teatralne 10): Kon­
formista (wł. 15 lat) — 15, 17.15,
19.30 . ŚWIATOWID D. SALA (os-
Na Skarpie 7): Heca (RFN, 15 lat)
— 16, 18, 20. ŚWIATOWID M. SA­
LA (os. Na Skarpie 7): Dzieci

lwicy z buszu (ang. b.o.) — 15,
17, 19. UCIECHA (Boh. Stalingra­
du 16): Złoto dla zuchwałych
(USA, jug., b.o .) — 10. 12.30, 16,
19. UGOREK (os. Ugorek): Szach

królowej brylantów (radź 15 lat)
— 17, 19. TĘCZA (Praska 25):
Wódz Prusów (radź, b.o .) — 17,
19. WĄNDA (Waryńskiego 5): To

ja zabiłem (poi. 15 lat) — 10. 12.15,
20 Koniec wakacji (poi. b.o .) —

16, 18. WARSZAWA (Stradom 15):
Polska gola (poi. b.o .) — 12.45,
14.30, 16.15, Człowiek w dziczy
(USA, 15 lat) — 18, 20.15. WIE­
DZA (Rynek Gl. 25): Lenin w

Londynie (radź, b.o.) — 18. WIS­
ŁA (Gazowa 27): Żandarm się że­
ni (fr. b.o .) — 11, 16, 18; Rozwód

(NRD 15 lat) — 13, 20. WOLNOŚĆ
(18 Stycznia 1): Aresztuję cię
przyjacielu (ang. 15 lat) — 16, 18,
20.15. WRZOS (Zamojskiego 50):
Pułapka na generała (jug. 15 lat)
— 15.45, 18, 20. ZUCH (Krowoder­
ska. 7): nieczynne. ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka 70): Bilans

talny (poi, 15 lat) — 16, 18,
PROKOCIM — ZZK: Kes

15 lat) — 19.

WIELICZKA
I cz.

SKAWINA — Junak: Potop
cż„ Hutnik: Cezar i Rozalia.

SALON GIER SPORTOWYCH

20.
Nie

15
M.

kwar-
20.

(ang.

Górnik: Potop

I

przy

W dniu 9. IV. 1975 r. około godz. 15.30 na

skrzyżowaniu ul. ul. Kocmyrzowskiej i Rewolu­
cji Październikowej w Nowej Hucie, samochód
z przyczepą przy wykonywaniu skrętu w pra­
wo potrącił kierującego motorowerem m-ki „Ja­
wa”, który doznał obrażeń ciała, oddalając się
w kierunku Kocmyrzowa.

Świadkowie wypadku proszeni są o zgłosze­
nie się w Wydziale Ruchu Drogowego KM MD

Kraków, ul. Siemiradzkiego 24, pokój 117 —

w godz, 8.00—15.00; telefon 239-21, wewn. 495
lub 482.

¥

W dniu 27. II . 1975 r. około godz. 22 .40 w Kra­
kowie na ul. Bohaterów Stalingradu przy ki­
nie „Uciecha” młody mężczyna wpadł pod tram­
waj i w wyniku doznanych obrażeń zmarł.
Świadkowie wypadku proszeni są o skontakto­
wanie się z Wydziałem Ruchu Drogowego KM
MO w Krakowie, ul. Siemiradzkiego 24, pok. 116
lub telefonicznie ?39-21, wewn. 895.

4
Świadkowie i uczestnik wypadku zaistniałego

w Krakowie w Rynku Głównym w dniu 12
kwietnia 1975 r. o godz. 13.30, w czasie którego
samochód osobowy koloru niebieskiego potrącił
osobę pieszą powodując u niej obrażenia ciała —

proszeni są o zgłoszenie się do Wydziału Ruchu

Drogowego KM MO w Krakowie, ul. Siemi­
radzkiego 24, pok. nr 117.

„Prze-
klno

TRIO
limu-

Józefa,

I
ZRĘCZNOŚCIOWYCH (Marka 34):
godz. 10—21 .

SALON GIER MECHANICZ­
NYCH I ZRĘCZNOŚCIOWYCH (os.
Szkolne 5 klub TPPR) 10—22 .

Ogród Botaniczny (Kopernika
27): godz. 10—17

WYSTAWY 1
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KTO CHCE UNIKNĄĆ TŁOKU
I ZBĘDNEJ STRATY CZASU W ZIMIE,

KUPUJE WĘGIEL WIOSNĄ LUB LATEM

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Opałem i Mate­
riałami Budowlanymi w Krakowie zawiadamia PT Klien­
tów, że wszystkie składy opału na terenie m. Krakowa

prowadzą sprzedaż węgla za gotówkę.
Zamówienia i wpłaty na dostawy węgla przyjmują:

Opału Nr

Skład
Skład
Skład
Skład

1 — ul. Kamienna 12,' tel.
i 392-59

2 — ul. Prądnicka 32, tel.
3—ul.
4—

542-98

Nr
Nr
Nr
iMat.Bud.Nr3—NowaHuta—

Zablocie 9, tel.
ul. Zablocie 6/8, tel.

334-56
652-03
604-12

Opalu
Opalu
Opalu
Opalu
Krzeslawice, ul. Nowolipki, tel. 427-73

Składy przyjmują także zamówienia telefonicznie. Za­
mówienia i wpłaty na dostawy węgla — przyjmują rów­
nież biura opałowe:

RYNEK GŁÓWNY 44 i UL. JAKUBA 3

"

Wszystkie składy dysponują węglem w różnych gatun- S
2 kach i asortymentach, w cenie 650 zł i 550 zł za 1 tonę. j
Z Informujemy, że stawki za dowóz 1 tony węgla w okre- E
- sie wiosenno-letnim wynoszą: j

przy odległości do 4 km 50 zł X
“

przy odległości 4—8 km 65 zł £

przy odległości ponad 8 km 75 zł. X
- Termin realizacji zamówienia zostanie dotrzymany zgod-, -

X nie z życzeniem odbiorcy. S
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Program I

6.00 Wiad, 6.05 Sportowcy wiejscy
na start. 6 .10 Muz 6.30 Inf. o progr.
PR i TV. 6 .35 Muz 7.00 Sygnały
dnia. 7.35 Dzień dobry kierowco.
8.00 Wiad. 8 .05 U przyjaciół. 8.35
Koncert rozrywk. 0.00 Wiad. » 05
Muz. 9.30 Radio Praga prezentuje.
9.45 Rytmy, barwy I nastroje 10 00
Wiad. - Co czyta kraj. 10.08 Muz.
10.30 „Ostatnie lato” — fragm. pow.
K. Simonowa 10.40 Jazz. 11 .18 Nie

tylko dla kierowców 11.25 Co sły­
chać na świecie. 11.30 Z nagrań
Orkiestry PR I TV. 11.55 Kom O
st wód. 12.05 Z kraju 1 ze świata.
12.25 Z musicalowej sceny. 13 00
Góralskie nuty 13.15 Rolniczy kwa­
drans 13.30 Rytmy młodych. 14 00
Ze świata nauki. 14 .05 „Komuz t

papacha — czyli w dagestańskiej
sakli” — aud. si -muz. 14.30 Sport
to zdrowie. 14 35 Muz. 15.00 Wiad.
15.05 Listy z Polski 15.10 Muz. St.
Ludkiewicza. 15.35 Rep z Łódzkich

Targów Estradowych. 16.00 Wiad.
— Tu druga zmiana.

rozrywk. 16.30 Aktualn. kult. 16.35
Śpiewa Muslim Magomajew. 17 .00

Radiokurier — aud inf Studia ML
17.20 Rytmostop 17.40 Radio Roma

prezentuje 18.00 Muz. 1 Aktualn.
18.25 Nie tytko dla kierowców. 18 30

Przeboje 19.00 Wiad 19 15 Gwiazdy
poi. estrad 19.45 Klient nasz part­
ner 20.00 NURT „Wybrane proble­
my rozwoju nauk filozoficznych w

ZSRR” 20.20 Interserwis 20.47 Kro­
nika sportowa I kom Tot. Sport.'
21.00 Zaginione cywilizacje — „A-
tlantyda”. 21.15 Koncert życzeń
muzyki poważnej 22.00 Wiad. 22 15

Romanse cygańskie. 22.35 Zielony
karnawał. 23.00 Wiad. 23.05 Kores-

pond. z zagr. 23.10 Jammsession.

23. IV. 75 r.

0.00 Bicie zegara. 0.01 Wiad, 0.M
Kalendarz Kultury Pol. 0.11 —5 .00

Program nocny z Zielonej Góry.

Program II

5.35 Obserwacje 1 propozy­
cje. 5 .45 Tr. z Rzeszowa. 6.10 Ka­
lendarz Radiowy. 6.15 55 lekcja Jęz.
ros. ..............................

- —

dnia. 6 .50 Gimn. 7.00 Próg. pog. +

kom. biom (Kr.). 7.01 Tr z Rzeszo­
wa. 7 .30 Wiad 7.35 Posłuchaj i

przemyśl. 7 45 Próg. pog. (Kr.). 7 45

„Co słychać?" (Kr ). 8 .20 Radio-re-
klama (Kr.). 8.30 Wiad. 8 .35 Publi­
cystyka ekonomiczna 9.00 Dla kl.
IV lic. (Jęz. poi.) . .Publikatory”.
9.30 A. Borodin: Poemat symf. „W
stepach Azji Środkowej”. 9.40 Dla

przedszkoli „Mój piękny, złoty
koń" — słuch. 10.00 Książki, które
na Was czekają. 10.30 Utwory
kompozytorów baroku. 11.00 Po
VIII Festiwalu Skrzypcowym im.
G Bacewicz w Częstochowie. 11 .30
Wiad. 11.35 Aud. dla rodziców, u 40

Skrzynka PCK. 1155 Kom. o st.
wód. 12 .05 Śpiewa Zespól Pleśni i
Tańca Zw. Zaw. Kolejarzy z War­
szawy. 12 .20 „Coś więcej niż pie-
nlactwo". 12 .30 Śpiewa Chór „Wier­
chy” (Kr.) . 12 .50 Wiersze recytuje
Tadeusz Malak (Kr.) 13.00 Dla kl.
IH 1 IV zagadka muzyczna. 13.20
F. Mendelssohn-Bartholdy: Uwer­
tura „Fanfarowa" op. 101. 13.30
Wiad. 13 35 „Znajomość z Włodzi­
mierzem Leninem" — frag. wśpom.
M. Boner-Brujewicza. 14 .00 Więcej,
lepiej, taniej. 14 .15 Tu Radio —

Moskwa 14.35 Muz. oper. 15.00 Pro­
gram dla dziewcząt 1 chłopców.
15.40 L. v Beethocen — HI Sonata

skrzypc Es-dur op. 12 nr 3. 16.00
„Miasto moim domem”. 16.15 Tr. z

Rzeszowa. 17 00 „Po Słowackiej
stronie” — część II (Kr.) . 17.30 Nasz

punkt widzenia (Kr.) 17.45 Arcy­
dzieła muzyczne w mistrz, wyko­
naniu — Utwory kompozyt, ra­
dzieckich (Kr.) 18 10 Teł.. literacki.
18.20 Dziennik krak. 18.30 Echa
dnia. 18.40 „Drogi poznania” —

„Dubna 1 tnne”. 19.00 A. Eszpaj —

Kantata „Lenin z nami”. 19.30
Transm. z salt Filharmonii Naro­
dowej — Koncert Moskiewskiej
Ork. Kameralnej. 21.15 „Historia
Wólki Piasecznej" — reportaż lit.
21.30 Z kraju I ze świata. Ż1.50
Wiad sport. 21.55 Aud. dla nauczy­
cieli. 22 .10 A. Malawski: Toccata 1

Fuga. 22 20 Radiowy Tygodnik
Kult. 23.00 Shumann — Trio forteo.
23.30 Wiad. 23.35 Co słychać w

świecie. 23.40 K. Dltters von Dit-
tersdorf: Koncert A-dur na harfę i
ork.

630 Wiad. 6 .35 Komentarz

Na UKF 68,75 MHZ - z Kr. lok.

16.53 Mel. rozrywk.

PROGRAM I

WAWEL: Komnaty (9—14.15),
Zbrojownia (10—15.30), SUKIENNI­
CE: (niecz.), SZOŁAYSKICH:

(niecz.), DOM MATEJKI: Floriań­
ska 41 (10—16), CZARTORYSKICH:

Pijarska 8 (10—16). NOWY GMACH:
al. 3 Maja 1 (niecz.), HISTORYCZ­
NE: Jana. 12, Szpitalna 21, Fran­
ciszkańska 4, Rynek Gl. 35 (zamk­
nięte), ARCHEOLOGICZNE, Po­
selska 3 (14—18), MUZEUM. LENI­
NA: Topolowa 5 (9—18), Kr. Jad­
wigi 41 (9—13), ETNOGRAFICZNE:
Wolnica 1 (nieczynne), KTF: Boh.

Stalingradu
POLSKI:
KOPALNIA

(8-18).

13 (9—21). MUZ. ML.

Tetmajera 28 (11—14),
SOLI w Wieliczce

DYŻURY1...!

CHIRURGICZNY: Trynitarska 11,
CHIRURGIA DZIEC.: Prokocim,
NEUROLOGICZNY: Kobierzyn, U-

ROLOGICZNY, OKULISTYCZNY:
os. Na Skarpie. LARYNGOLO­
GICZNY: Kopernika 23.

POGOTOWIE ł

Siemiradzkiego
zachorowania i

Podgórze
Grzegórzki
Nowa Huta

przewozy
» 625-50,

209-01,
422-22,

6.30 Techn. Roln. wskazówki

todyczne. 7.00 Techn. Roln. —

tematyka, 7.30—9.00 Przerwa.
Bel Aml — film ang, (kol.) .

Dla szkól: Jęz. poi. kl . H
10.40 Córka

radź.
Techn.
Techn.
16.25 Przerwa
16.30 Dziennik.
Ponad niebo ■
goda
Studio TV
Kronika (Kr.).
my. radzimy 18.40 Sezam/

Przed kamera kameralnie
19.20 Dobranoc ,(kol.) . 19.30 Dzien­
nik (kol.) 20.20 Córka poczmistrza
- film radź. (kol.). 21 .25
studio (kol.). 22 .10
kis (kol.) . 22 .55
23.10 Wiad. sport,
gram na środę.

poi.
poczmistrza —

11.45—13.45 Przerwa.
Roln — Jęz. poi,
Rolni. — Chemia.

me-

Ma-
9.00

13. CO
lic.

fi/.n
13.45
14.30

15.00—
16.25 Program dnia.

16.40 Dla dzieci:
- film 17 10 Przy-

film dok. (kol.). 17.35

Młodych (Kr.). 18.15
18.35 Przypomiń

J9.-J0

(kol.).

Tntcr-
Mikis Theodora-
Dżiennik (ko!.),
(kol.) . 23.15 Pro-

PROGRAM n

17.00 Program dnia. 17.05 Jęz.
ang. 17.35 Zagraniczny film doku­
mentalny 18.15 Ludzie nauki.. 18.45

Decyzje piętnastolatków 19.20 Do­
branoc (kol.) 19 30 Dziennik (kol ).
20.20 Pejzaż sercem malowany
(kol.) 20.55 Czechosłowacka Armia
Ludowa. 21.15 Wrocławskie spot­
kanie 2 piosenką (kol.) 21.45 24

godziny (kol ). 21 .55 Miniatura

Dramatyczna Antoni Czechow

Tragik mimo woli (kol.) 22.20 Jęz.
niem. 22.45 Program na środę.

Za wprowadzone
chwili

teatrów,
dakcja
ności.

w ostatniej
zmiany w repertuarze
kin, radia i TV — Re­

nie bierze odpowiedzial-
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